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Przed trzeciem czytaniem konstytucyi 


E ani a doM0, po ukończeniu drugiego 
deg i konstytucyi w plenum Sejmu o- 
tekst raz jeszcze do komisyi kon: 
ti inej dla poczynienia poprawek. Ko- 
ŚWoję konstytucyjna, ukończyła obecnie 
Botówy wą i tekst konstytucyi już jest 
Ostą k a trzeciego, a więc decydującego i 
czne e czytania w plenum. To ostate- 
-r i nastąpi zapewne niebawem. 
Oc zyjmy się pracom komisyi, 
Soy as wu rzecz — wszystkie poprawki 
blok yczne zostały obalone zwartym 
odr klerykalno-endeckim, a więc np. 
zapoa 19 ustawodawczą inicyatywę ludu 
dnio Zątkowanie nowych ustaw bezpośre: 
dowe "zez lud); odrzucono referendum lu- 
niego * przekazanie ustaw do bezpośre- 
lez Słosowania przez lud; odrzucono 
i tacy, jako reprezentacyę pracy na- 
latata fizycznej i umysłowej; odrzucono 
Prazna iednoizbowości; odrzucono wybory 
n Uta przez lud i elektorów; odrzuco- 
iwa cie oddziełenie Kościoła od Pań: 
"non. Świecką szkołę, a nawet zasadę ró- 
a tWnienia wyznań. 
Bogna oczywiście tylko o ważniejszych 
Wz kach lewicy. Natomiast zatrzymano, 
nych € wprowadzono cały szereg ujem- 
4 „, Stanowień reakcyjnych. 
a č przedewszystkiem zatrzymano se“ 
bror, "zyczzm w myśl tego, co powiedział 
Nią anowicz podczas drugiego czyta- 
trez ejmie — prawica bynajmniej nie 
sejm owałą z kwalifikowanej większości 
tki „ 7 potrzebnej dla obalenia sena- 
Ztypjęją, PAWEL. Kwalifikowaną większość 
den SZono tylko z trzech piątych na je” 
Wilnie dwudziestych, czyli, że o jedną 
PE L 
Sy „A socyalistyczni ostrzegali komi- 
Ięcju sd tą prowckacyą, tkwiącą w przy” 
bano  3liikowanej większości, ale p. Du- 
łący (7 Oświadczył, że senat wogóle traci 
Woj Vtu, jeżeli przeciwko jego sprzeci- 
nia; starczy zwykła większość. Zapon- 
dano ywącyi samej prawicy, która nie 
Io ty) o . łowała dowieść, że senat jest po 
8o roz botrzebny, aky zmusić do ponowne- 
kiej zy trzenia źle ułożonej ustawy. W ta- 
s, ustryi istnieje wprawdzie senat, 
KLM > kwalifikowanej większości nie 
ię, 
tatrap t: 36, traktującym o składzie senatu 
Ro eczywiście wszystkich wirylie 
Sel Ro tej liczkie biskupów, przyczem po 
t koniecznie chciał dodać jeszcze 
dopł “Ye — prawników, tego jednak nie 
Nose „tomiast ziagodzono cenzus osia- 
tyko tóry był wymierzony głównie prze- 
% Ust robotnikom, dodaniem następujące- 
Peza Bu: „Również nie tracą prawa wy- 
Boby, go tohotnicy, którzy zmienili miejsce 
niz ; Wskutek zmiany miejsca pracy, o- 
Doyo tanicy państwowi, przeniesieni siu- 
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sywał, iż prezydentem może być tylko Po- 
lak i katolik. Niemniej przeto chadek Czer: 
niewski pospieszył zgłosić „katolika“, jaka 
votum mniejszości... 

W art. 102 skreślono ostatnie zdanie, © 
piewające: „Kary, połączone z udręczenia” 
mi fizycznemi, są niedozwolone“. Widocz- 
nie katolickie sumienie prawicy koniecznie 
domagało się „udręczeń*; w miejsce ska» 
sowanego ustępu dodano bardziej katoli- 
ckie zdanie: „ustawy określą środki przy- 
musowe, przysługujące władzom admini* 
sttacyjnym dla przeprowadzenia ich zarza- 
dzeń'. 

W art. 103 (o prawie własności) dodane 
w końcu: „Zieinia, jako jeden z najważniej- 
szych czynników bytu narodu i państwa, 
nie może być przedmiotem nieograniczone” 
go obrotu. Ustawy określą przysługujące 
państwu prawo przymusowego wykupu zie- 
mi, oraz uregulowania obrotu ziemią przy 
uwzględnieniu zasady, że ustrój rolny Rze- 
czypospolitej ma się opierać na zdolnych do 
prawidłowej wytwórczości i stanowiących 
osobista wiasność gospedarstw rolnych, 

Oczywista rzecz, odrzucone zostało so- 
cyalistyczne brzmienie art. 103, stojące na 
gruncie uspełecznienia narzędzi produkocył 
i kontroli państwa nad środkami produ” 
kcyi i wymiany. 

W art. kościelnych zatrzymano uprzzywie 
lejewane gołożenie katolicyzmu, przyzna 
jąc mu w art. 117 „naczelne stanowisko“ i 
stając na gruncie konkordatu ze stolicą a- 
postolską*. Czyli, że państwo polskie nie 
ma prawa samo regulować położenia Ko- 
ścioła w państwie. Natomiast zasada od- 
dzielenia Kościoła od Państwa została na- 
turalnie odrzucona. 

Na skutek protestów ewangelików złago* 
dzono położenie kościołów mniejszości i pro 
ceder „uznawania“ nowych wyznań. Art. 
118 ma brzmieć: „Kościoły mniejszości re- 
ligijnych i inne prawnie uznane związki re- 
ligijne rządzą się same własnemi ustawa- 
mi, których uznania państwo nie odmówi, 
o ile nie zawierają niczego sprzecznego z 
prawem. Stosunek państwa do tych kościo» 
łów i wyznań będzie ustalony w drodze w 
stawy po porozumieniu z ich prawną repre- 
zentacya”., Art. 119 ma brzmieć: „Uznanie 
nowego wyznania, dotąd prawnie nieuzna- 
nego, nie kędzie odmówione związkom reli-' 
gijnym, których urządzenie, nauka i ustrój 
nie są przeciwne porządkowi publicznemu, 
lub obyczajności publicznej”. 

Najsmutniejszą częścią uchwał komisyj- 
nych są artykuły szkolne, 

W art. 125 zatrzymano przymusową man 
kę religij dla młodzieży poniżej lat 18 stu 
(jeden z posłów proponował przymus do lat 
20-stu), natomiast odrzucono poprawkę po- 
sia tow. Chudego, w kierunku uzależnienia 
przymusu religijnego od woli rodziców. So- 
cyałiści zaproponowali skreślenie £ go usie- 
pu tego artykułu, według którego „kierow 
nictwo i nadzór nauki religii w szkołach 
należy do właściwego związku religijnego“; 


wychodzili bowiem z tych założeń, co zarząd 
główny związku nauczycieli szkół powsze- 
chnych, który w swym memoryale oświad* 
czył, że ponieważ art. 125 nie wymaga, aby 
religii udzielał koniecznie ksiądz, więc w re- 
zuliacie owo „kierownictwo“ księży spowo- 
duje karatelę kieru nad calem manczycist- 
stwem, Naturalnie komisya ów ustęp o kier 
rownictwie kleru zatrzymała, 

Najfatalniejszem jednak jest zatrzymanie 
art. 126, według którego „każdy obywatel 
ma prawo wychowywania w szkole powsze- 
chnej przez nauczycieli tegosalnego co dzie- 
ci wyznania“. 

Próżno socyaliści, Wyzwoleńcy i Piastow- 
cy nawet dowodzili niesłychanej szkodli: 
wości tego artykułu, wykazując, że nigdzie 
na świecie niema nic podobnego; że szkołą 
taka jest powrotem do średniowiecza; że œ 
znacza wojnę religijna i parcdową w szkole 
oraz odepchnięcie ewangelików, unitów. 
prawosławnych i żydów do okozu wrogiego 
dla Polski; że szkoła wyznaniowa oznacza 
obniżenie nauczania i rozbicie jednej po 
rządnie funkcyonującej szkoly na kilka dro- 
bnych, nic nie wartych itd. Klerykali i en- 
decy stali murem, i chadek Czerniewski do 
wodził, że mało jest mu szkoły wyznanio- 
wej — stawia się poprawkę, aby samo nau- 
czanie, sama treść nauki została zorganizo- 
wana „na zasadach wyznaniowych“, Śre- 
dniowieczny poseł chadecki dowodził, iż w 
szkole może nauczać tylko taki nauczyciel. 
którego katolicyzm jest powyżej wątpliweo- 
ści (oczywista jedynym powołanym egzemi- 
natorem tego katolickiego usposobienia nau 
czycieli może być tylko ksiądz), zaś wszelki 
postępowiec, radykał, niedowiarek itp. nie 
może być nauczycielem w polskiej szkole. 
W końcu komisya uchwaliła wyznaniową 
szkolę dla Polski, 

Jeśli owa wyznaniowość zostanie uchwa- 
lona przez Sejm, będziemy zupełnym uni 
katem wśród narodów, — właśnie my, któ- 
rzy najbardziej potrzebujemy oświaty nie- 
zależnej, 

Raz jeszcze należy napiętnować haniebne 
zachowanie się N. P. R. których reprezer 
tanci posłowie: Wilczkowiakowa i Herz glo- 
sowali za wyznaniową szkołą. Trudno po- 
prostu znaleźć dostatecznych słów, aby na- 
piętnować to niesłychane głosowanie, które 
cddajo jutro klasy reboiniezej pod opiekę 
siamatyzowanege klerul 

Tak w ogólnych zarysach przedstawiają 
się prace komisyjne. 

iKonstytucya po odrzuceniu socyalistycz- 
nej iormuły własności, Izby pracy itd., na- 
brala charakteru czysie burżuazyjnego. Ale 
co gorsza, projekt konstytucyjny gedzi w 
zasnóę deməkratyezna, odrzucająe bezpośre 
dnie ustawodawstwo ludowe, jednoizbo- 
wość, demokratyczny wybór prezydenta, na- 
tomiast wprowadzając kwalifikowaną wie- 
kszość. Wreszcie projekt komisyjny ktery“ 
kalizuje państwo i szkołę, tamując wyzna” 
niowaą szkołą rozwój oświaty i kultury pol- 
skiej, a więc i rozwój Polski wogóle! 

Niebawem na plenum Sejmu rozegra się 
osiaimia bitwa p konstytucyę.., 

R. Gzapiśskł. 
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Kolejarze i robotnicy rolni 


W sobotę o godz. 2 po południu ustała mobi- 
fizacya kolei, zaprowadzona dekretem z 23 lu- 
tego. Przez okrągło 10 dmi koleje stały pod za- 
rządem wojskowym, a kolejarze pod prawami 
wojskowemi dlatego, że garstka wichizycieli- 
prowokatorów z obozów komunistycznego j en- 
deckiego chciała przeforsować natychmiastowy 
strejk, nie chegc rozmyślnie czekąć na upłynię- 
cie wyznaczonego przez Związek zawodowy ter- 
minu do 7 marca. Już dziś jest faktem ustalo- 
nym, że sporadyczne i lokalne strejki, które wy- 
buchały w Warszawie od połowy lutego, były 
robotą na zimno robioną z wyraźnym zamiarem 
sprowokowania kolejarzy do wyłamania się z 
pod posłuszeńsywa dla swej organizacyi. Na tę 
prowokacyę tylko mała ilość kolejarzy dała się 
złapać, natomiast rząd wpadł kompletnie i nie 
zoryentowawszy się w sytuacyi, wyjechał z naj- 
większą armatą, trafiając oczywiście przeważnie 
tych, którzy o strejku w owej porze nie myśleli. 

Dopiero ten nierczważny krok rządu, a w 
szczególności motywy przez rząd w Sejmie į pra- 
sie podane, zmusiły kolejarzy do obrony, do 
strejku. Jaxże się dziwić temu, jeżeli się widzia» 
ło, że rząd aresztuje tych funkcyonaryuszy 
Związku zawodowego, którzy byli przeciwni 
strejkowi, a nie tyka prawdziwych winowajców? 
Jak mogli kolejarze spokojnie znieść, że zamiast 
odpowiedzi na żądanie chleba, żądanie podno- 
szone przez 5 miesięcy, otrzymują rozkaz pra- 
cewania pod bagnetami? Strejk kolejarzy był 
Bie powodem mokiljzacyj, rrzeciwnie— military 
zacya dopiero wywołała strejk j jako taki, jako 
obrona przed wybijaniem „einzlów* był pomy» 
ślany. 

Cios, jaki rząd zamierzał zadać najpotężniej- 
szej z pomiędzy organizacyi robotniczych, odbił 
się głośnem echem w szeregach zorganizowanej 
ktasy robotniczej wszystkich zawodów. Niech 
sokie prasa burżuazyjna — w tym wypadku ca- 
ia bez różnicy przekonań zajęła front przeciw 
rohotnikom — wypis suje i niech oszczercy klery- 
kalni wygadują, co im się żywmie podoba; fak» 
tem jest, że najpoważniejsze zawody i najwięk- 
sze centra przemysłowe — górnicy, naftowi, me- 
talowcy — strejkowali i dopiero na rozkaz swej 
organizacyi podjęły pracę. I sukces tego wiel- 
kiego porywu nie dał dlugo na siebie czekąć. — 
"Wprawdzie p. Witos w swych mowach i ode- 
zwach ciągle zapewniał, że lie utrzyma milita- 
ryzacyi ani o godzinę dłużej, aniżeli konis- 
czność będzie wymagała, jednakże — zapytaj- 
my — kiedy ta „kowieczność”* ustała? Czy może 
wtedy, gdy nawet tak potulna zwykle Narodo- 
wa Partya Robotnicza wzięła na kieł i przyło- 
Żyła p. Witosowi pistolet do piersi? 

Jakiekolwiek następstwa przejścia te będą 
miały. jeden już widoczny sukses odniosła z 
nich klasa robotnicza: oto równocześnie z u- 
chwałą o zniesjeniu militaryzącyi powzięła Ra- 
da ministrów drugą uchwałę, która czyni za- 
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(Wspomnienia jeńca z niewoli rosyjskiej) 


Statek nasz płynął wieczorami w morzu błę- 
kitnego płomienia i iskry. Zjawisko to pochodzi 
od fosforescencyi tych miryadów drobnych ży- 
jątek, zwłaszcza polipów-morskich, które pod 
wplywem ruchu wody — w najbliższej od swego 
ciala okolicy — fosioryzują, zabezpieczając się 
tym oślepiającym blaskiem od napadu pizypu- 
szczalnego wroga. Odtąd zjawisko to towarzy- 
szyło nam długo i zniknęło aż na indyjskim 
Oceanie. 3 

Piątego dnia (wreszcie!) dobiliśmy do brze- 
gów kontynentu Azyi, do portu Hong-Kong w po 
ludniewych Chinach. W Hong-Kong zapowie- 
dziano nam dłuższy postój ze wzgiędu ną zamóś- 
wiene tutaj jeszcze w Nagasaki owe instałacya 

la naszego statku, Statek nasz stanął na ko- 
twicy w dość znacznej odleglości od „mola“, a 
ia w tejże samej chwili poczułem się zdrowym i 
odrodzonym.. Następnego dnia już od wczesne 
go ranka spadła na statek liczna rzesza chiń- 
skich majstrów i robotników. Na statku zapa- 
nował krzyk, stuk siekier, zgrzyt pił, brzęk iań- 
cuchów u wszystkich pracujących eaią fersą, 
żórawi okrętowych i ścisk tak straszny, że kto 
tylko mógł z pośród pasażerów, uciekał do por- 
tu. Port rozległy, zabudowany z irzech siron gę- 
stymi rzędami ogromnych, wielopiętrowych 
gmachów murowanych, potężnych doków i ma- 


dość żądaniom Związku zawodowego robotni- 
ków rolnych, postanowionym na zeszłomiesię- 
cznym zjeździe warszawskim. Zjazd ten, jak w 
swoim czasie pisaliśmy, wezwał rząd, aby zmu- 
sił oporny Związek ziemian do stosowania się 
do ustawy, t. j. do załatwienia zatargu między 
Dim a robotnikami w drodze rokowań. Związek 
ziemian uchyląt się od tego obowiązku pod po- 
zorem, że gdzieś ktoś z foraali podczas najazdu 
bołszewickiego fraternizował z najeżdźcami i na. 
tej — zmyślonej a'bo grubo przesadzomej ~= 
podstawie sabotował ustawę, wywołując groźbę 
strejku rolnego, Rada ministrów na temsamem 
posiedzeniu z 4 marca, na którem uchwaliła znie- 
sienie militaryzacyi kolei, zastanawiała się —- 
jas brzmi komunikat urzędowy -—- nad zatar- 
giem między zwigszkiem ziemian i związkiem 
robotników rolnych i uchwaliła zwrócić się do 
marszałka Sejmu © przyspizszenie obrad nad 
wniesionym przez rząd projektem ustawy w 
przedmiocie zmiany ustawy z dnia 1 sierpnia 
1919 r. o załatwieniu zatargów zbiorowych mię- 
dzy pracodawcami į pracownikami rolnymi. — 
Nowela ta przewiduje wysokie kary pieniężne 
inb aresztu za uchylenia się jednej ze stron ed 
udziału w rokowaniach w powołanych do tego 
komisyach. Nowela ta ma również nadać prawo 
miristrowi pracy przedłużenia mocy umów do- 
tychczasowych i wprowadzenia w nich niezbę- 
dnych zmian. 

Nareszcie rząd zebrał się na energię w poža- 
danym kierunku. Widząc. co narobił swem zwle- 
kaniem, a potem nagonką na kolejarzy, rząd 
zupełnie racyonalnie przyspiesza uchwalenie 
środka prawnego na opornych ziemian, aby u- 
niknąć katastrofy dla państwa, jaką niewątpli: 
wie byłby strejk rolny obecnie z rozpoczynającą 
się wiosną. [nne metody. innę skutki: gdyby 
rząd był bodaj część tej rozwagi poświęcił spra- 
wie kolejarzy od paździsrnika do lutego, byłby 
uniknął następstw, jakie już się okazują į jakie 
jeszcze w przyszłości nastąpią. 

Jesteśmy na tyle objsktywni, że z uznamiem 
przyjmujemy do wiadomości każdy mądry krok 
nawet tego rządu. Byłoby tyłko pożądanem, aby 
rząd na tej drodze wytrwał, t. j. by nie ograni- 
czył się do zwrócenia się do p. marszałka Sejmu, 
ale użył innych stojących mu do dyspozycyi 


środków, póki jeszcze czas. * 
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w latach 1895—1919 musiało emigrować 
388 000 Polaxów. Za to w tychże latach 
przybyło tam przy pomocy państwa pru- 
skiego 356.000 nasłanych Niemców. Tak 
wypieraiy Prusy polską ludność z jej ziemi. 


gazynów. Nad miastem i poriem wzmosi się, ni- 
by strażnik zbrojny i zawsze czujny, wysoka 
góra Pick, potężnie uforiytfikowana i w całości 
zalesiona gęstym podzwrotnikowym parkiem, 
Wśród gęstwy palmowych i bambusowych ga- 
jów kryją się dyskretnie i chytrze — mordercze 
paszcze dalekosiężnych i szybkostrzelnych cię- 
żkich dział, każdej chwili gotowych zasypać 
miasto i morze w promieniu kilkunastu kilo- 
metrów gradem niszczących pocisków, i zamie- 
nić cały ten ludny i port i kwitnące wielkie 
miasto w kupę gruzów. Wśród tego samego za- 
chwycającego parku, pokrywającego górę Piok, 
stoją na stokach góry pod ostoną fortów i dział 
przepyszne palace i wille władców tego portu i 
wielu innych na wszystkich morzach świata — 
Anglików, — każdy pałac w ogrodzie pełnym 
przedziwnych i rzadkich roślin i kwiatów, spro- 
warlzanych ze wszystkich stron świata, pielę- 
gnowany w bezcennych ogromnych wazach zZ 
chińskiej i japońskiej porcelany... Wszystko, co 
sobie wymarzyć może wysubtielniona a grzytem 
brutainie egoistyczna wyobraźnia europejczyka- 
milionera, jest do usług tych władców świata, 
Wychodziiem — i pieszo — po:gładko wyasfal- 
towanych i bardzo stromych ulicach, — i wyje- 
żdżałem linową koleją, kilkakrotnie na szczyt 
tej bajecznej góry, na kiórej wszystko jest dzie- 
lem pomysłowych iąk ludzkich, rezultatem 
krwawego trudu wilotysięcznych rzesz tych nie 
wolników o żó.tej lub bronzowej skórze. Cała ta 
góra była siedemdziesiąt lai temu, t. j. w mó- 


niencie, gdy Anglia pört ten Chinom zabrała 
(1838 r.), nagą SE au me Dziś jest 
ziemskim rajem dla tye à kilkudz.esięciu, czy 


kilkuset Anglików, dak, ją zamieszkują. Ka- 
żda garść ziemi i każdy kamień do budowy tych 


mostos- au + 


-skazitelnie białym, leciuchnym ubraniu» A 


Echa nadużyć 900 
Banku kupiectwa polskieg" 


„Robotnik“ warszawski donosi, że 
siołowski, szef sztabu M. S. W. otrzymał vE | 
którego ma już nie wrócić na swoje stano" 
„Robotnik“ stawia to w następującym ZW 


z aferą „Banku kupiectwa polskiego“: i pot 
„P. Niesiołowski — pisze — dzić qki pat 

tnym wpływom jednego zZ matadorów Bój | 
ku, p. Marchwickiego, í zamiast W a 
krytycznej stanąć w obronie państwa jsw 
wał przewlec akcyę zabezpieczenia k ma | 
od strat w interesie Banku, Pierwszy zcjoół | 
nikat był tak zredagowany, aby * wież go” | 


nie nie powiedzieć i nie zaszkodzić KZ 
, wi kupiectwa polskiego, Rewelacye » 
tnika“ temu stanęły na przeszkodzie | a 


Ponadto „Robotnik“ przytacza jakąś wA 
terę, w której wymienia nowe nazwisko 
dnio wykrył „Robotnik“ ryżowy skanda 
wskiego), W tej drugiej sprawie pisze: |, w 

„W komisyj zakupów wojskowych 
dniu czynny był niejaki p. Reiss. - dh 
ność tego pana przybrała takie form ae 
partament uzbrojenia zw wócił Się „zenia $ 

6-go (sądowego) o wszczęcie dochodź U) 
dowego przeciwko p. Reissowi, Śl doo 
ło przez pewien czas prowadzone i 
wyniku materyał mocno obciążająty 
Reissa, który dopuścił się beine 
użyć, Atoli przed kilku tygodni 
Niesiołowski zażądał przysłania mu d Nios” 
rzenia aktów Reissa, Żądaniu Só | sP 
towskiego uczyniono zadość į akty spied” 
wie nadużyć p. Reissa utknęły W 

szefa sztabu M. S. Wojsk.“ 


Jeżeli nasz bratni organ nie został = odj 
szczególe w błąd wprowadzony, to % gako P p 
ministerstwo spraw wojskowych nie *% 000 
winno zmniejszyć swój personal, (LOG ty 
miarę europejską (w tem znaczeniu, że oż08 % 
lu funkeyonaryuszów, ilu naliczyóby © qi 
pewne w calej pozostałej Europie!), 
przeprowadzić i kontrolę moralną Z 
nych tamże tysięcy(!) ludzi. ga 

Sam nadmiar bowiem  funkcyonai 
nadmiar wolnego czasu jest czynnikiem ji 
ralizującym — zwłaszcza w urzędzie | e3 
nym. 

Pan minister Sosnkowski w obecnej a 
swych poglądów uwierzył snadź w CU AOC, 
poniekąd na punkcie utrzymania ludzi W 
moralności — działalność ks. Ora opie aa 
głośnego coprawda głównie z organizow ao 
rzliwych scen w pierwszych momentach ogó 
Polski,, Może dziś żełuje, że nie zał 
go raczej kapelanem przy śwojem mint wi? 
(na księży jest teraz dobry sezon) ta% PLA 
2000 zatrudnionych w nim ludzi... J sżeli 6 ji 
lece się coś popsuło, że zaczynają 2% 


ai szl 


różne kwestye zakupowe. 


pałaców zostały tu wyniesione na pda 
tłego malajczyka, kulisa chińskiego Í a A gło H by 
Góra jest tak stroma, że wszystko M s HY 

tu wynoszone na ludzkich barkach. 

sztą budować kosztowne maszyny Gg 
gania w górę ciężarów, gdy robo „ko 

jest tu do dziś bajecznie, jest hanieb pnie 
Wszakże i dziś jeszcze tylko angielski, poy pa” 
narz lub żołnierz, chińczyk — pomo” KA 
dlowy z miasta, lub nieznający czy p jade ig 
nujący tutejszych obyczajów „białych go 
turysta-podróżnik ze statku, stojacego ip 

drapie się na szczyt — Picka pieszo ik Pae 
linową koleją! Każdy szanujący się A w p” 
dzi sobie rozparty wygodnie w lektyce pił 


na glow ae, 2 


iym, prawdziwym „panama“ n 
n 


go biegiem czterej malajezycy tub 
sey, zadyszani, zalewający się potem ki; 
raną na prawym barku ed drążka oktyki a 
jedzie na, „rykszy“, zaprzężonej w Bus ppo 
czyka, zwykłe tutaj pociągowe zwierzó: eni, 
którego biegnie drugi kulis, gotów Ke: 
zastąpić zaprzężonego, jeśliby ten pet Ja Ś 
dze... dodać jeszcze należy, Że 
Pick je” nawodni-na szwucznie wod 
dzuną ze zrode, u anka Czy Kiukanas zy” adt 
trów odiegłych. Upał w Hong-Kong j Py 
nas niby ciężka, chwytająca za gaf E ty p’ 
jaca oddech zmora, — upał wilgotny, & i 
sycony dziwnie ciężkim aromaten pO ma gu d 
kowej przyrody, Przed upałem tym nie tu 
czki, chyba nocą! Więc też mieszkajął 
„biali“ żyją, pracują, myslą, bawią a 
wieczorem do późnej nocy, a dniem 
drzemią, 


CC) 
AA 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


È ruchu socyalistycznego 


Mi SZ . 
Sdzynarodowa wspólnota partyj 
eż Socyalistycznych 
| tet gy nferencyi wiedeńskiej wybrano komi- 
| wał 9. czy, który 27 lutego ukonstytuo- 
| ka w następującym składzie: 
Aaga Crispien, Ledebour, 
T BR Walihead. 
A ' Bracke, Longuel, 
arya; Adler, Skat 
Sewajea a Ttow, Szrajder, 
Jngosza ya: Graber, Grimm, 
Łotycj pla: Kosanin (zastępca Kristan), 
Li, Wilzin, 
Poa „ AMUsZkiowicz, 
: Kapłański (zastępca Locker); 
Gsh. o Pistiner, 
Yi Cermak. 

* Kunfi, 


ri 


5 et Wykonąwczy wybrał zarząd, złożony 

| ów; Adler (Wiedeń), Grimm (Berno 

k a Ą > 

|"), Tataki), Ledebour (Berlin), Longuet (Pa- 
Slr tead (Manchester), 

| Mey uch zem, pełniącym obowiązki wykona- 

Adler Wał zarządu, wybrany został Fryderyk 


a Wykonawczy uchwalił natychmiast 

„do zorganizowania zgromadzeń, ce- 
renen, enia, towarzyszy z uchwałami 

tę się yi. Pierwsze takie zgromadzenia od- 

diaz * marca we wszystkich większych 

1 Prze porządkiem dziennym: 

Wikty iw rozwiązaniu gwałtem zagadnień 

Sk) ch wskutek wojny, 

E sia S militaryzmowi i przeciw powitórze- 
* y, 

3 n AWizyą traktatów pokojowych, 

Ò) zy Mostanowieniem ludów, 

Aqq ToWiązaniem zagadnień ekonomicz- 
log MYS zasad międzynarodowej solidar- 


alei y, 
l mają uchwalono do programu uroczystości 
lm; ra aczyć żądamie powszechnego rozbro- 
| ĉwizyi traktatów pokojowych. 


Ruc 


y h robotniczy na Węgrzech 


treig Gajedziałok wybuchł w Budapeszcie 
lgay gi arzy. Rząd zorganizował z „odradza- 
Węgier" i z studentów techniki bat- 

| gó ną ejków, którą odkomenderował do Ża- 
leyka podstawie prawa wojennego drukarni 
| Baot E z poleceniem wydawania wspólnej 
| Ma Bear dem strejku jest zignorowanie 
| £odawców żądania podwyższenia za- 
* Or Sanizącya drukarzy została przed 
jrzeg  lesiącami na skutek denuncyacyi 
A Bag skich czlonków rozwiązaną, a do- 
dog jk j lie podał przyczyny tego gwałtu. —- 
hin, St też protestem przeciw temu zarzą- 
ty ŻE ies ego znaczenie polega głównie una 
od coat to wogóle pierwiszy ruch robotni- 
wakate SU zwycięstwa kontrrewolucyi, która 
i Iszczyła wszelkie objawy ruchu ro- 


tożytność klasyczna 
% a teraźniejszość 
tjsze — zaprawdę — odbieramy wra 


ce ady 

ple lemoa, kształt biyskawicy oświetlić się 

więjdzy 4 ŚĆ historyczna w tej wiełobarwnej 

jąp ów owej odiegłych tysiącieci, a ludzi 
tią ów TYCH słyszymy mówiących tak, 
netim; Y — i na odwrót, gdy wielkie odkry- 
iej ją tie, a EiEBO Lavoisiera lub Daltona 
; LTA ój na owe czasy zamierzchłe u- 
E i Wszelkich. jeśli spotykamy się tutaj 
tat S80, mami psychologii narodów Montes- 
Ną Place, fOlogii Gocthego, astronomii Kan- 
kępy, Maty... ADtYkatastroficznej geologii Lyclla, 

oj ~ n T empiryzmu Lesliego i Helm- 
| Lai izi l w niektórych tezach i tenden- 


m Oggy: OY Fechnera, podającego dłoń Par- 
Aly ky; „Galileusza, Pascala, Theringa — 
ty è Wi, Franklina — Anaksagorasowi, Di- 


j I 19, Podeklesowi. Dzięki obserwiacyom 

yy, Bog, ANIU ścisłomu ciągłości hisiorycz- 

Br kyo SAMMY wyznaweów Piiugorasa, zaj- 

„W astronomii stanowi Tycho de 

nę Oaa W końcu i koper Le słyszymy 
a, 


BAL esa. i p i ć 
Piróg ST jak przytakujg naueć ich « 
Set] Siona > dusze te, wegetujące w postaci 

jog, CZUYCH, Okużą się nam mniej ` 

E eame pid awieńn wakazawia 


„NAPRZÓD 


Są też i inne objawy, wskazujące na wzmoże- 
nie się ruchu v/śród prześladowanych rzesz ro- 
botniczych, Wydawany przez dłamistrejków 


wspólny orgam donosi między innymi, że perso- 
nal budapeszteńskiej kolei 
systematycznie 


miejskiej uprawia 
sabotaż. Głodujący personal 
chwycił się tego środka walki, nie mogąc w le- 
galny sposób uzyskać polepszenia bytu. 

Wzhburzenie w masach robotniczych rośnie z 
powodu coraz większego bezrobocia. W samym 
Budapeszcie jest 20.000 bezrobotnych; w Szege- 
dynie 20 procent kwalifikowanych robotników: 
z powodu braku pracy musi wykonywać prace 
robotników dziennych. Rząd i gminy znwiosty za- 
pomogi dla bezrobotnych, a orgamizacyom unie- 
możliwiono danie pomocy przez zawieszenie ich 
działalności i skonfiskowanie ich funduszótv. 

To też ruch ten wywołuje zaniepokojenie w 
sierach rządowych./Jeden z filarów obzmugo 
„porządku“ br Andrassy oświadczył, że „nie- 
bezpieczeństwo rewolucyjne na Węgrzech weele 
jeszcze nie zmiknęło*. Powiada on dalej, że „na 
Węgrzech istnieje jeszcze wiele możliwości 
wizmowienia się remolucyi* i dlatego radzi 
swym przyjaciołom politycznym, aby nie zada- 
włalali się tem, że mają moc do utopiemia rawo- 
lucyi w krwi, lecz by szukali innych sposobów 
do uchylenia niebezpieczcństwa rewolucyi. 


D przyszłość naszej waluty 


Napisał Dr Józef Drobner 


I. 

Giełda szaleje. Z żywiołową siłą rozbija mar- 
kę połską w puch, w setne franka, tysiączne do- 
lara. Właścicieli gotówki ogarnia panika, uczu- 
cie lęku przed papierowym znakiem, W uciecz- 
ce do realnych wartości ciżba zmienia się w po- 
płoch, pozbawia względów i równowagi, Ludzie 
się depczą, tratują, kłębią, jak gdyby każdej 
chwili mogło być już zapóźno, już całkiem źle... 

Tu į ówdzie nieudolne usiłowania pomocy. Tu 
sypie tamę Komisya dewizowa, tam wychwiy- 
tuje policya „czarną gieldę*. Tłum pośredni- 
ków zdala widoczny, dający się otoczyć, Więc 
oblawa, chwyty, przekupstwa; pośrednik zaufa- 
ny nie wyda, ocalał honor niejednych. Życie 
zwycięża, żądza ponosi, fala przelewa się ponad 
głowy. Spiech telefonu, strach i potrzeba pobija 
gnuśność podań, zezwoleń. Szał wypędzony Z 
jednego miejsca ciśnie się w drugiem, zgarnia 
całe ulice, Biuletyn milknie, ustna relacya pod- 
nosi kursa już nie o punkta, ale o setki i o ty- 
siące, A marka polska spada. 

Właściwie jednak nic się nie dzieje, coby z 
dnia na dzień uzasadniało ten dziwny przetarg, 
tę planimetryę, gonitwę kursów, ten strach 
przed zniżką. Bo jakież, pytam, pozytywne zda- 
rzenia niszczą tak Polskę z dnia na dzień, z dzi- 
siaj na jutro, dając jej marce coraz to inny kre- 
dyt, a coraz niższy? Niczrost prowincyi, chaos 
stosunków, bałagan rządu, te staie u nas warto- 
ści, bodaj z tendencyą zmiany na lepsze. Pokój 
u progu, plebiscyt bliski, to raczej dane wyższe- 
go kursu. Czyżby to wszystko bylo złudzeniem? 


balkteryologii nowożytnej o powietrzu, pełnem 
niewidzialnych drobnoustrojów. Przykładów 
takich naliczyć można mnogość całą. 

oł y LJ 


Krytyka tekstów i wstępująca w jej ślady 
historya nauk, filozofij i kultury zwróciła się 
do materyałów zaniedbanych przez wieki całe. 
A facit tworzy świeżo odżywający pogląd, iż 
wiedza nowożytna tkwi korzeniami swemi w 
starożytności — że i to także, co tworzy najisto- 
tniejsze piętno wieku naszego, co przedstawia 
się jako niezaprzeczona wyższość europejsko- 
amerykańskiego świata nad wszystkiemi inne- 
mi ośrodkami kulturalnemi, że także i techni- 
ka nowożytna w najobszerniejszen: tego słoma 
zmaczeniu jest dziedzictwem naukowości gre- 
chiej. Nietylko matematyka dsdukcyjna, to 
wspaniałe narzędzie badań (lizykałnych jest 
pochodzenia greckiego; nietylko podstawowe 
myśli naszych umiejętności przyrodniczych, 
jak atomistyka, są calkowicie i bezpośrednio 
przejęte z czasów starożytnych; nietylko sy- 
stem kopermikowgisi byi już nicobcym także 
nauce greckiej: rówaicż i technieżne zdohycze 
czasów najnowszych, jak n. p. 2utornci da 
sprzedazy tuwarów lub tekrometer, zmene już 
byly w hardzo odległej epoce, Powodów giów. 
nych, «ce 5 i 
ne huły prami 


zy 
s, 
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Czyliżby Polska była w tej chwili przeszło trzy” 
dzieści razy tak słabą jak Austrya w chwili cał 
kowitego rozbicia w drzazgi i załamania z utra- 
tą bytu? Porównaj kursa cedułki! Czyż» byt 
Polski, jej polityczny walor, był dzisiaj bardziej 
niepewnym, niż przed dwu laty, kiedy był jesz- 
cze w swych pierwszych łuskach i w możliwości 
raczej niż w lakcie? Czyż skarby ziemi, rudy 
i kruszce, lasy i wody znikiy w głębinach, czy 
siły nasze w koniach parowych i w rąk ilościach 
a łany nasze w butlach pszenicznych wypadły 
całkiem z ludzkiej rachuby? Czyż tak się w kra 
ju wzmogła destrukcya, że zniweczyła wszelkie 
nadzieje, że wykazala iluzoryczność, efemery- 
czność wszelkiej rachuby na naszą przyszłość, 
że zaginęła już wszelka zdrowa ocena prawdy 
w Rzeczpospolitej? — Nie, stokroć nie! 

Może mieć zagranica swój polityczny, swój 
gospodarczy interes w tem, czemu nasz bilans 
nie odpowiada, Może mieć i pretensye, których 
nam zaspokoić nie będzie danem. Lecz nasz we- 
wmętrzny lad — obrachunek, nasz gospodarczy 
rynek, czy ten zależy nie od nas samych? Czyz 
weksel panstwa naszych nadziei, weksel na na- 
sze własne zlecenie, weksel na polityczny nasz 
byt, na nasz dorost, na samowładność i odro- 
dzenie sił gospodarczych, weksel na nasze sny 
o potędze, nic nam nieznaczy? Czyżbyśmy pa- 
dlj niżej lichwiarzy, którzy wszak zawsze wła- 
sny interes widzą.w rozwoju swego dłuznika? 
Nie, nie, zapewne nie! 

Inne bo siły wchodzą w rachubę, w saldo i 
credo dla marki polskiej, niżli swywola, czy 
lekkomyślność, lub nieofiarność obywateli. Siły 
te wiodą jak wodospady, na łeb na szyję i dobrą 
wolę i lepszą wolę i wszelką wolę, tak jednost- 
kową,jak i zbiorową w ten, co zowiemy: kursem 
waluty. Jest przepaść, — nuże więc, skacz. Hic 
Rhodus, hic salta. 

Zagadnienie waluty u nas jest zasadniczo in- 
nem, niż je większość znawców ujmuje. Nie le- 
czyć nam walutę polską wypada, lecz z gruntu 
ją przebudować, Lekarstwo, mówią, zawsze po- 
maga, gdy nie choremu, to aptekarzowi. Odsta- 
wmy leki, stwórzmy rzecz nową. W tem sęk, by 
był grunt zdrowy i stosowny fundament, Reszta, 
się sama znajdzie, 

Szerokim warstwom żyjącym z pracy, dla któ 
rych nota, taka czy inna, jest wynikiem tylko 
codziennym pomiędzy pracą a wyżywieniem, 
może być calkiem zbędną ta troska, która dziś 
trapi i niepokoi zbieraczy znaków pieniężnych, 
Kto tesauruje te barwne znaki, drży o ich war- 
tość. Kto je pozbywa, liczy się tylko z ich siłą 
kupna. „Spiżowe prawo”, wiążące płacę w gra- 
nicach kosztów wyżycia z pracy, nieścisłe wpra- 
wdzie, lecz bliskie praiwidy, tak ciśnie z góry, 
jak pręży z dołu na punkt „zerowy“. Fala wy- 
równań między potrzebą a jej czasowem żaspo- 
kojemiem, ustala szybko wartości pracy w no- 
wym wyrazie siły płatniczej, Sledzimy stały, ale 
pozorny wzrost plac i większą łatwość obrotu 
gotówkowego, niżeli dawniej przy wyższym kur 
sie. I nie to trapi obserwatora, że ludzie w wię- 
kszej ilości znaków topią tę samą wartość wy- 
mienną, tylko ta dzika niepewność ruchów o- 
wych falowych, która pobija swoim rekordem 
wszelkie zdolności o kalkulacyi, usuwa wszel- 


sposób wyjaśnić sobie można okoliczność, iż 
nprz. młyny wodne, wynalezione — jak świad- 
czą badania ostatnie — na wiele stuleci przed 
narodzeniem Chrystusa — nie zmałazły zastoso- 
wania u Greków, którzy tym razem nie byli ich. 
konstruktorami. Wnioskami najwyższemi, da- 
jącemi wyciągnąć się z takiego stanu rzeczy 
byłyby następujące: Wszystkie pierwiastki 
prawdziwej, uogólniającej, a przez to i jedynie 
owocnej naukowości, których to warunków — 
i to w bardzo poważnej liczbie — nie brak tak- 
że u innych ludów kuli ziemskiej, pozostały w 
zawiązku i nierozwinięte. Równie spontaniczny, 
na zebraniu surowych jeno doświadczeń ogra- 
niczający postęp, nie wydał nigdzie nauki rze- 
telnej, Nauka ta była jedynie i wyłącznie dzie- 
łem Greków. Nad budową zapoczątkowaną w 
ten sposób pracowało dalej wiele ludów ras roz- 
maitych, najwięcej zapewnie mieszkańcy Kuro- 
py, którym z pomocą uniwersalnej monarchii 
rzymskie; dostały sią w udziale owoce kultury 
greckiej. czyniąc z nieh dziedziców tzw. helle- 
nizmu. Że zaś wysiłki dalsze nie były w żad- 
nym razie przywilejem wyłącznym rasy indo- 
tropejskiej, wskazuje na to nietylko działal- 
wość nauke. a Arabów i Żydów, którzy czaso- 
wo skupili w swoich rękach prawie ca kowicie 
usiłowania v tym kierunku, Wszak także i We- 
a fińskiego i Japończycy mon- 

ę zdolsymi do zajęcia stano- 
duich przy Wwstóliym warsztacie 
to użyczyło Grekom, przywileju i nie- 


ką możliwość życia w preliminarzu, usuwa klu- 
cze do racyonalnych i gospodarczych zużyć ener 
gii j społeczeństwo nasze przesuwa z kulturmej 
pracy w obręb instynktów, ku poniżeniu w o- 
bliczu pracy całego świata, 

A tej przyczyny dość, by z powagą zebrać się 
w studyum o źródłach i o przyczynach upadku 
naszej waluty i o sposobie tejże poprawy. 


Wiadomości polityczne 


Interpelacya w sprawie Bałachowicza 


Związek polskich posłów  :ocyglistycznych 
wniósł w Sejmie imtcrpelacyg do ministra spra- 
wiedliwości i ministra spraw wwojskowyeh w 
sprawie mordów ponełnionych przez gen. Bułak:- 
Balaąchowicza. 

W imterpelacyi tej przytoczony jest dosłownie 
cały artykuł p. t. „Oskarżam* Nr. 45 „Naprzodu 
z 25 lutego, poczem inierpelanci piszą, co nasto- 
puje: 

Opisane takty są wstrząsające w swej ohydzie. 
Jeżeli są tylko w części prawdziwe, powiniay za- 
prowadzić gen. Bałachowicza pod szubienice. 

Z tych wzgłędów zodpisani zapytują: Czy pp. 
ministrom znane są powyżej opisane fakty? Czy 
przedsięwzięli już pp. ministrowie jakieś kroki, 
celem zbadania, o ile prawdziwe są przytoczone 
zarzuty? Czy prawdą jest, że gen. Bułak.Bałą- 
chowicz i jego wojska zmajdują się na teryto- 

ryum, podległem władzom luzeczypóspolitej Pol- 
skiej, że korzystają z praw goś inności, a nawet 
z udogodnień rządowych polski? Gzy wobec tawo 
że według obowiazujacych zrzzpisów prawnych 
nawet niechywatełe Państwa Polskiego za zbro- 
dnie popełnione choćby poza obszarom Rzeczy- 
pospolitej, jeżeli zostaną przytrzymani w srani- 
each Państwa Polskiego odpowiadają karnie 
wobsc władz polskich. Pp. ministrowie poczynili 
»apowidmie kroki, ażeby gen. Bałzchowicza j je- 
g2 podkomendnych za wymienione zbrodnie po- 
stawić przed sąd i odrowiednio ukarać? 

Warszawa, dmia 1 marca 1231 Fr, 

Interpalanej" dr Kunicki, Dymowski, J. Dur- 
czak, Gęborek, WA Marck, Klemensie- 
więz, Ziermięcki, Chudy, I. Daszyński, Barli- 
chi, Żuławski, Licherman, Dreszer, Niedzial- 
kowski, Diamant, Snoxrlikowski, Reger, K. 
Czajpiński. 


UWAGI 
Trójlistek kapitalistyczny 


Warszawa miała bardzo niejasną aferę ksie- 
garską. (Czem się ona skończyła?) Potem miała 
aż nadto jasną, a raczej moralnie ohydnie cie- 
mną — aterę baakową: Teraz przechodzi fazę 
epieczętowywania różnych składów i aresztowań 
wśród wiełkich firm. 

Spiess, Pfeifier — takie nazwiska o solidnem 
dła warszawskiego ucha brzmieniu zapoznają się 
z widokiem krat... 


AGE A - - WARAN YE 
dającego się zaprzeczyć pierwszeństwa — póle- 
ga w pierwszym rzędzie na zjednoczeniu szczę: 
śliwych okodiczności i zdarzeń historycznych, 
w rozmiarach nigdy przedtem, ani też nigdy po- 
tem niespotykanych, które to okoliczności, we- 
spół ze świetnenyi warunkami naiuralnemi, za- 
biegi mieszkańców w wysokim stopniu wsamo- 
gly, podniosły i udeskonaliły, Wreszcie: położe 
nie geograficzne (liczne, znakomicie pałaśóne 
ośrodki życia kulturalnego i bszprzykiadnie bo- 
gati rzeźba wybrzeży), tudzież wczesne, a zara- 
zem pokojowe przeważnie i owocne w następ- 
stwach zetknięcie się me statszemi cywilizacyj- 
nie ludami, jako to: z Fenicyanami, z Lidyjczy- 
kami, pozostającymi pod wpływem kultury ba- 
bilońsko-assyryjskiej iz miesykańcami Egiptu. 
Czy jakiś inny naród, mocą siły wewnętrznej 
lub dzieki zbiegwwi równie sprzyjających eko- 
liczności, byłby w stanie baz poprzednictwa 
zkecyi rzucić podwaldiny pod gmach naukowo- 
ści wszechludzkiej — oto nierozwiązane dotad 
pytanie, któremu wprawdzie zo względu na 
Wlochy i czasy renesunsu bezwzgiędnie zszprz 
szyć nie możemy, tem mmjej jedrak byin 
w stanie dać. mań odpowiedź hez wasirzeżeń 
twierdzącą. 

bie wega jednak w żadnym razie wąipłiwo- 
dei, iż w porównaniu z innemi zjawiskami hi- 
storyj przedsłowia pierwiastek grreki olbrzy- 
mie hozectuwo pracy i wysiłków ducha ludzkie- 
go; ważkimt nowodrm jest i te tekże, iż cała je- 
go kultura opiera się na podstawie artystycznej. 


NAPRZÓD" 


Coprawda o właścicielu garbarni p. Pfeiffrze 
dowiadujemy się, że „na skutek starań rodziny — 
aresztowanego po trzydniowem więzieniu zwol- 
niono. Od zwolnionego wzięto zobowiązanie 
każdorazowego stawienia się na żądanie władz”... 

Tak pisze warszawski „Kur. Polski”. Czy tak 
było istotnie ? 

Coprawda bowiem. nie rozumiemy takiej uprzej- 
mości: albo p. PL winien był w „poczekalni 
więziennej doczekać się rozstrzygnięcia swych 
dalszych losów, ałbo zbyt kruehe były podstawy 
do przetrzymywania go za kratą — i wtedy 
zbędne były wszelkie imolestujące pielgrzymki 
rodziny... Ciekawość ludzka stawia zaraz pyta- 
nie: Czy starania rodziny jakiegoś nieznanego 
biedaka również braneby były w rachubę ? > 

W liczbie aresztowanych znajduje się i dyre- 
ktor hotelu Saskiego (przy'ul. Koziej — feralna 
nazwa) Gruziński, Aresztowany wzbraniał się 
opuszczać mieszkanie, tłómacząc się chorobą. 
Przewieziono go kareiką pogotowia pod eskortą 
policyi — do sz zpitała św. Ducha. Lekarz szpi- 
talny stwierdził u niego lekką chorobe serca. 

„Wobee tego Grudziński pozostał w w 
gdzie przy łóżku jego stałe czuwa policyant*. 
Palk notują kroniki warszawskich pism. 

Owszem dobrze jest: mieć serme i patrzeć 
w serce, rozumie się, z dodatkiem — nietylko 
dla P. T. przemysłowców i hotelarzy. 

A może w Warszawie jest taki „usus* wobee 
wszystkich aresztowanych. A może zwinięto la- 
zarety przy oddziałach śledczych ? 


Przegląd społeczny 


KONTERENCYA OKREGOWA ZWIĄZKÓW 
ZAWODOWICH ZAGRODNIEJ MAŁOPOLSKI 


iw Krakowie w sali Domu Robotniczego 
przy ul, Dunajewskiego 5 obradowała 27 lutego 
konfereneya okręgowa awiązków zawodowych 
zachodniej Malopolski przy udziale 83 delega- 
tów z 23 miejscowości, /Konferencyę zapalł tow. 
Jaroszewski, podnosząć znaczenie zwolanej kort 
ferencyi szczególnie w chwili obecnej kiedy go- 
duje się wałka z reakcyą i komferencya powinna 
sprawe strejku powszechnego omówić życząc 
pomyślnych obrad proponuję do prezydyum 
tow. Pankiewicza z Krakowa i tow. Papuzę z 
Chrzanowskiego; ma sekretarzy powołano tow. 
Heubergera z Krakowa i tow, CPOO z Tar- 
nowa, 

Sprawozdanie żlożył tow, Paszta, sekretarz 
Komisyi zawodowej, który przedstawił pówojsm 
ną odbudowę Związków, wykazując liczbowo 
pawitałe grupy miejscowe į iłaści członków. =- 
Przy współudzialte sekretarymatu założono 356 
grup w 26 miejscowościach Zachodniej jak i 
Wschodniej Małopolski, Okręg ma 46.848 zor- 
sanizowsmych członków w Ś8 wodelriałach 27 
Związków, Najważniejszem zadaniem sekreta- 
ryatu było centralizowanie wszystkich istnieją- 
cych grup związków we Wschodniej i Zacho- 
dmiej Małopolsce, Co też pzez okres sprawoziąw” 
czy w zugułności i z rż ei m Price > das 
konano, gdyz już w 1920 w ezetriweg mielidhty 


| al 


W punkcie środkowym kultury tej stoi Homer. 
Obok kultury artystycznej Greków równie wy- 
bitne stanowisko zajmuje ich filozofia; słowo 
lo rozumiane w najohszewniejszem znaczeniu 
wyrazu, wisdle którego Newtona ji Cuviere, 
fRoreseau'a i Goethego filorołanni nazwać wy- 
padnie. Myśliciele greccy utwierdziłi zrab calej 

umysłowości naszej lacznie z logiką i eiyka: 
ich poetycko- twórczy geniusz rozkł4 potoki 
śrdatła na drogę, która postępować miały ape- 
kuiacye późniejsze i dociekawia. 

W przeciwieństwie do Greków — Rzymianie, 
dla których dziedziny tilozófii j sutuki stanowi- 
iy do pewnego stopnia kwestyę podrzędną, grun 
towali całą swą sławę i znaczenie na prawie i 
formech życia państwowego. O wielkosci Rzy- 
Miu w wyższym stopniu niż Hellady stanon 
bezimienisa sita liwórczą ludu,  pirzyczem 
reia jednostek gełiialnych schodzi na pan dal- 
szy. Fedstawą prawa i państwow ości rzymskiej 
jest rodzina, Jej silna crganizacya ksztaitowała 
całe życie o sA ne; moralność mężczysń, wy- 
soko puważa awisko kobiety, właściwości 
dzieci, Wz) zi aa i wykorzystamie 
ucobyczy pacz; a wreszcie milość oj- 
tzyzny. 


Pozusnie zjawisk procesu historycznego Wo- 
góle, A swiata gracko-rnyoneki iego w szczeg lno- 
R gi sz kkk. dowośnie, e ca się to kg ne 


Tnys? os a 
anowi dia 


jegos 
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: b  nieroziączną, 
iengo wzrost | utmocajenie st 


zcentralizwanych ma Małopolskę 9 pięc w 
18.980 czlonkami. Następnie zorganizować 
ly £zerog nowych zawodów, jak: rosą jol 
bórtowi, służba domowa, kilko grup - 
miejskich, w tem wodociąg, wożini | bankowi 
źnicy, masarme, jarzynowi, cukiernie! 
ekspedyenci gazet i kilka innych. atr i: 
W okresie sprawozdawczym przysisi” „eh? | 
Komisyj Zawodowej Związki: kelnerzy agert | 
rze, straż pożarna, urzędnicy prywat iak | 
woźni magistractty, wodociagowi, woźni dy u | 
wi, muzycy. Wszystkie ta zwięizki wa pre 
pomoca agiiacyi przez sakretaryałt. ~ 
uwiązków w Malopolzce zast. 442 zcaniłe M 
tych na całą Polskę iż z 320 tysiącami (7,4 4 
Zcentralizowanych na całą. Małopolskę i dg) 
związki z 18.980 członkami. W Zachodnie! ; i 
łopolsce zcentralizowanych związków Je 
4 ikg TAIA 
40506. członkami, RSE zm sól 


wie pig 8 z 1708 

ct YA m2 SA 17 Drio KTO 
wszystkie zostaly przeprowadzone z pomi 
skutkiem. go! 

Udział w akeyi cennikowuj brało 6560 © 3) 
ków. Zgromadzeń odbyto 105, konfere” na” 
zjazdów 5. Iaterwenjowano w różnych #9 y 
u władz 34 razy, u przedsiębiorców 58 7% zy 
Listów wysłano 368, otrzymano 346. Sp go 
nie kasowe zdał tow. Pankiewicz. Dochód Ay a" 
syi z wkładek i wpisów wynosił 32.610 gd 
rozchód 24.709.16 mk. Saldo na 1921 r. | 
mk. Dochody od 1919 do 1820 r. były doc} s 
i rodelsotacui na całą Małopolskę i Śląsk Ko 
szyński. % tegoż były wydatki na drukt | 
gresu związków, pokrycie kosztów delegati j j 

T. kongres, Obecnie dochody sa tylko Z 
yo 1 marca i te nie wszystkie związ P is 
Wpływy z wpisów po t marce i z wk 
earkowicie przelewane do Centralnej 
zawodowej w Warszawie. 

Sprawozdanie komisyi kontrolującej , 
tow. Kozukkowa, stwierdzając, iż komist 
skomtrotowaniu książek kasowych, a 
wszystko w należytym porządku. Sto% | 
witosek udzielania komisyi zawodowej Ly U 
taryatowi absolutorrvum, co też jednog | gh 
chwalono. „alt 

Q eryanizacyl referował tow. Paszta, ke, gie 
jaką powinna być oreanizacya zawodowi gg 
dae nacisk va centralizowanie związków iag | 

ra 
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darie Rad zawodowych we wszystkich 
waściach, gdzie istuicją  muvnajmniej 
związkowe ję 

Zakładanie Rad zawodowych pri zyoryn zd” 
rozwoju org aniizacyi zawadowej, poniewź 4 
twią ons robotę agitacyjną kulturalne o$% 
wą, gospodarczą j wazystkje wytknięte pe 
krmgres Związk ców zawod. sprawy. 

W tym eslu stawia wniosek: okł 

H Konferencvya Związków zawodowych cą oe 
gu Zachodu. "Małopolski zebrana w Kraka Wo (4 
dniu 27 lutego b. r. uchwala: Wobec WŚ 
wzrostu org. zawodowych i tradności ©% Kg 
ttiazdów przez sekrotąrvat. z powodu tg 
średków materyalny ch — "konf" o POJ 
qzwia, aby natychmiast przystąpić do twal si 
rag zawodowych w talvm okręgu Zach ję” 


Malopolski w myć uchwał I, | 
zzo zy zy | aś 


ludzi jedynie osięgalną rękojmię i proin m M 
ciw bazmyślnej żędzy zniszczenia z jeg 
również ślepej i bezcelowej chęci UtZE yżkł 
wszelakiej tradycyi z drugiej grey jie w| 
nie grozi nam niebozpieczeństwo, iż tel. jyk 
szość uznawać będziemy za jedynie mi gb” 
lub teź uważać ją za wytwór ślepej d orog 
śći, dopóki wglęđnięcie bliższe w histo KE 
proces tworzenia się nie da nam w ręke |, 
stwa przeciw tym 2 giównym chorobom ród Ta 
łudzkiego, Porównywano już nieraz naf 
sklepiony taikowacie w swojej własnej sf 
kulturalnej do człowieka, który nigdy nie g 
Tzał paza ściany domostwa rodzinnego, 
opuscil granic wioski ojczystej. To rozs 
jednak horyzontu widzenia będzie 
czy potrzyktoć zbkawiennem, jeśli Y 
wgalędnięcie w stosunki, nietytko z natt 
obce, lecz także same w sobie nieskończoć jo 
ne, jeśli pozwoli nam zdobyć ideały, Bl c pd 
by stworzone są do tego, iżby uzupeł 0 
ideały odziedziczone, wyrównać "a jA” 
przedłstawiaiją, a w ten sposób zbliżyć 
šej i zlać z nig w jedność cechy 30 ; 
na pojedynczego okresu kultu dal 
grecki świat kulturalny przedziwnie ne“ ogó 
do tego, aby zadośćuczynie wszysto p igb 
uy wymaganiom: i to o wicie więcej, 
kolwiekbądź inny, o rysach uobycz Bonit 
nam bliskich lub też = Sie 4 A 
wraz z poglądami Europy nowgiyinei WA 
rawy Wzrdosiej 3 szla oi A mej rudziości: 
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ków zaw 
Tuznoczęł 
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aWiazków 
o Cen tr. 


celu zwraca się konferencya 
zawodowych Zachodniej Malopolski 
e aR Zaw. w Warszawie, aby o- 
calej Baccy pa ke aj dla Rad zawodowych w 
Po odcz. pospolitej Polskiej. a 
Sekretar graniu rezołucyi zabrał głos tow. Dziki, 
Siero Br apc okręgowej Slaska Cieszyń- 
anve 240 Imieniem Romisyi Cieszyńskiej 
Z eal * życząc pomyślnych cbrad 
O SV1 nad referatem tow, Paszty brali 
. Soszyński, Neuberger, Dyfa, Pstrag 
a Bóczem postawion=: przez tow. Paz 
iednostośnie przyjęto, 
“gg komferencyi odroczono na dzień 
co jednogłośnie uchwalono, 
torv, przewodniczący zamknał komfe- 
B, EE ey jac tow. delegatom, br 3-20 
"Ia deżwąunkowo na kanferencyę przybyli, 


ay „p obotników fabryse chemicznej „łskra* 
z Powody odbzowskiej Fozpoczął się w sobotę 5 bm, 
Przez oo ęrowania organizacyi pracowników 
firmy A Gig torców.; Wspólwłaściciele bowiem tej 
I Rath s ayrzewski, Gwożdziowski, Dobrzański 
botnikami niegodziwy sposób obchodzą się z ro- 
Wyrzucaj - Ostatnio sprowokowali oni robotników, 
zając "sg va brak ich mężów zaufania, oświad- 
No: że nie uznają żadnej organizacył i że 
Ba zaufania to „komuniści“, którzy za 
sko pieniądze kazali im brać udział 

i op. Seneralnym całej klasy pracującej Pol- 
z piej taką prowokacyą robotnicy tej firmy 
Oniętąmi, 724 do" podjęcia walki z tymi reakcy- 


x 


wagy. Vin robotnikom i robotnieom zwracanty 
4 aby nie przyjmowali pracy w fabryce 
ż do zakończenia walki. 

Związku robotników przemysłu Spo- 
Stir o W Rzeszowie donosi, że policya pań- 
wyko, | WZSlędnie starostwo zupełnio nie dba © 
Mąjętó o nadzoru nad piekarniami. by zmusić 
tacy ~ do przestrzegania ustawy o zakazie 
t onej, — Rzeszowskie orgama rzędowe 
ey, „TUE poimuja obowiązku ozuwumia, by u 


dy zu kj byłą wykonywaną. Zachodzi potrzeba, 
Yla, Tytatvwnie pouczono wszeńkie władze, a 


torm Policye państwową, że ustąwa ta jest 
tyg uc >dzwzgiqdnie obowiązującą i nie może 
Hayy “ylona na skutek prawno-prywatnej u- 
Totan Chyba, że p. delegat rządu we Lwowie 
doc 8 wydal okótnika do włydz podwła- 
Kazję Byłby najwyższy czna, by ustawa o za- 
Ne w a. nocnej została wprowadeona w Èy- 
d poncz a3zowie. Z tych względów umraskanty 
ją wę enie władz rzeszowskich, że z urzędu ma- 
Utay Cząć wszędzie tam, gdzie naruszaną jest 
3 o zakazie pracy nocnej. 
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£ sali sądowej 


u Kraków, 6 marca. 
aSkawienie skazanego na śmierć 


topna kiku dniami toczyia się w Tarnowie 
chatons 4 dorażna przeciwko szeregowcom Mi- 
Prawy Mazurowi i Markowi Sokołowi. Do roz- 
Qizing ) delegowano z Krakowa majora dra 
Nią Zary 29 i kap. dra Ornsłeina. Akt oskarże- 
teram; zucal obu podsądnym, którzy byli dezer- 
tach Mi wojska polskiego i grasowali w okoli- 
się gą „Sh Że w dniu 3 lutego b. r. wybrali 
Nąnją asu w okolicy Mielca z zamiarem doko- 
Tabunku. W lesie napotkali wieśniaką 
aj aka, którego Mazur zabił wystrzałem 
Rabina, cru oddanym z bliskiej odłegłości z tylu. 
mia} pS JSdnak się nie udal, bo Pawiak nie 
as ją, PTZY sobie, W toku rozprawy wyszło 
Riem ka że Mazur jest niebezpiecznym oprysz- 
W Alkakrotnie jnź karanym za kradzieże. 
Giu b. r. uciekł on z więzienia w Lo- 
Zaare» 
iY po dokonanem moruerstwie w dniu 
Boję 00 b, r. i odstawiony do więzienia w Tar- 
ania 235 juego przepiłował kratę wig- 
pk egi Zostal jednak scnwytany i po- 
Capa Więzieniu osadzony. 

U dO. brzyznauiu się przez oskarżonego Ma- 
rze, PEinionego na Pawiaku morderstwa 
AUR ESY PrZECJW memu i ta UKONLZNOŚĆ, 4a 
BBS „a znaleziono iusrę z naDOJL, która 
tz, = Taeczozuawców odpowizdą kasbrem o- 

u od Mazura rewciwerowi systemu 


Wez CZ 


Szła Wyiamaniu kraty więziennej. 


„NAPRZÓD 


pa anaoat anoe - v e TOY AAA DRE ae aaa a 


»Parabellum“. O ile wina Mazura została ponad 
wszelką wątpliwość udowodniona, o tyle co do 
drugiego oskarżonego Sokoła brakło przedmio- 
tówych dowodów, któreby stwierdzały jego u- 
czestniciwo w dokonanem morderstwie. 

Trybunał po naradzie przekazał sprawę So- 
koła sądowi zwyczajnemu, co do Mazura zas 
wstrzymał się z ogłoszeniem wyroku aż do_ze- 
twierdzenia go przez Naczelnika państwa. Wezo” 
raj nadeszła odpowiedź z kaucelłaryi Naezelnika 
państwa, mocą której wyrok śmierci na Mazura 
został w drodze :aski zamieniony na karę do- 
żywotniego więzienia, 
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Kraków, 6 marca, 
zbiórka na plebiscyt 

Obliczanie wyników zbiórki Przez cały dzień 
wczorajszy odbywało się w krakowskim marie 
stracie publiczne obliczanie rezultatu zbiórki na 
plebiscyt górnośląski, urządzonej przez artystów 
teatrów krakowskich w dniach ð i 4 b. m. 
W obliczaniu pieniędzy brali udział urzędnicy 
PKKP, Banku małopolskiego, Banku Związku 
spółek zarobkowych i miejskiej Izby obrachiun- 
kowej. Nadto ofiarowali swoją wsnópracę arty- 
ści ł artystki teatrów krakowskich. Imieniem 
Tow. kresów zachodnich uczestajczył w obliczą= 
niach wieeprez. i skarbnik ks. Dembiński, imie- 
niem prezydyum komitetu obywatelskiego wice- 
prezydent Rolie, wreszcie imieniem prasy red. 
Zethenter. OQOgólem przy obliczeniu było około 
30 osób. Późnym wieczorem obliczone pieniądze 
złożono w Banku spółek zarobkowych. Ostate- 
cznie obliczenie przeprowadzi się w ciągu dnia 
poniedziałkowego tak, że definitywny wynik 
zbiórki będzie wiadomy tego dnia wieczór. 

Na plebiacyt górnośląski złożyło grono profe- 
sorów i młodzieży wyższej szkoły realnej w Kra- 
kowie 33.678 Mp, uezniowie gimnazyum I w N. 
Sącz 4240 Mp 60 £, wreszcie pryw. gimnazyum 
żeńskie w N. Sączu 2531 Mp. 

Wycieczka do salin wialickich na cela plabiscytows, 
Dziś, w niedzielę odbędzie się zjazd do salin 
wieliekich, urządzony staraniem zarządu żup 
wielickich. Zarząd salin przygotował t. gw. bry- 
lantowe oświetienie chodników i komar. Wstęp 
do salin 50 Mp. Odjezd 4 Krakowa specyałnym 
pociągiem o godz. 1'40 po południu, odjazd 
z Wieliczki z powrotem do Krakowa o godz. 
6:40 wieczór. 

Artystyczny wieczór górnośląski, urządzony sta- 
raniem krakowskiego harcerstwa, na który złóżą 
się produkcye wybitnych sił artystycznych Kra- 
kowa, oraz delegacyi harcerzy górnośląskich, 
odbędzie się w poniedziałek 7 b. m. o godz. 7 
wieczór w Teatrze Powszechnym przy ul. Raj- 
skiej. Pozostałe bilety nabywać można w księ- 
garoi Krzyżanowskiego, w dniu przedstawienia 
w kasie teatru, Spodziewać się należy, Że esl 
plebiscytowy zachęci naszą pubiiezność do tur 
mnego pospieszenia na tak sympatyczny wie- 
ezór. 

Baczność Górnoślzzacy w Małopolsce! Nadchoe 
dzi dzień 20 marca, termin narzuconego nam 
plebiscytu, a łemsamem radosna niezwykle 
chwila zaświadczenia w oczach całego Świała 
edwiecznej polskości Górnego Slaska. Nikomu 
z Was uprawnionych do głosowania, w których 
żyłach drga krew piastowska, nie wolno bez- 
warunkowo uchylać się od spelnienia świętego 
obowiązku narodowego, uczestniczenia osobi- 
stego w tym akcie. Do osób uprawnionychw Ma. 
łopolsce należą bez wzgledu na płeć te osoby, 
które na skutek wniesionego w przepisany 
terminie podania dostaiy od odnośnych wiadz 
plebiscytowych górnośląszich (komitetów pary» 
tetycznych) przepustkę-wykas, uprawnia. 
jaca adresata równocześnie Í do giosowania i da 
swobodnego wjazdu na Górny Sląsk. Rzeczą 
każdego z uprawmonych do giosowania jest za” 
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g zachedsio Malor i 
Sląsk jest przewidziany me 
Powrót z Górnego Śląska na BEŻ 
Towarzystwo obrony kresów zacizdnica w Kvar 
kowie zwraca sig równocześnie oscine pisem 
do każdsgo z uprawnionyeb, o ile tyka pozo- 
staje w jego ewideney, w celi pouezeaia go © 
terminie i warunkach wyrsaru. 
A A 
gayłała za zarsekwirawana przedmoaty, Unese t- 
regulować i zlizwidować osialecznie kwity re- 
kwizycylne, unaldujące sie jeszęze w posiadaniu 
ludności, iutendaniura ókteyu generaty. w Kra- 
kowie wraca się za pośredoletwem magistratų 
interssowg- 


i do- 


formalnych. Szezegalna ware kładzie się na do. 
Kiadność odpisów araz podanie tego, kto, wzalę- 
dnie jaki oddział WP reuwizycce przeprowadzał. 
Oczywiście, że należy nadsyłuć jedynie kwiiw 
wydane przez oddziały WP po dmu 1/11 1918. 

Kafte za marzec. Magistrat krakowski podaże 
do wiadomości, że aa marzec beda wydawane 
następujące racye nafty za odlączeniem wiaści- 
wych kuponów legitymacyi naftowych: dla ka- 
tsgoryi A 4 litry, dla kat. BI 2 litry, dla kat. 
B? 4 litry, dla kat, © 6 litrów, dła kat D2l 
Sprzedaż nalty za iuty kończy się z dulem 31 
marca. Równocześnie magistrat wzywa zakłady 
przemysiowe i instytueye, które potrzebują na- 
fty zwyż jednej beczki, aby swoje zapotezebo- 
wanie zgłosiły w biurze naftowem motu najda- 
lej do 12 marca. 

Atrakcyą dzisiejszej „czernej kawy“ Syndykatu 
dziennikarzy krakowskieu będzie występ p. He- 
ieny Bigot, którą na poprzednich występach 
swym przepięknym sopranem lirycznym ujęła 
publiczność. Artystka odśpiewa wiele pieśni 
polskich i wiaskich. Akompaniuje p. Walewski. 
Program uzupełni Leon Wyrwicz, który wygiosi 
nowe monoiogi, uchwycająte praspyszne lypy 
z braku krakowskiego, 

Z tealre lm. Słówackiege. Dzisiaj pon. pa raz 
9-ty „lesir eudowności* i „Suga dwóch pa. 
uów* Goldonisgo, wieczorem „Powról*, Reper 
tuar przysziego tygodnia wypelnią ua przemian 
subłeiną komedya Flersg i Crolssetg Powrót” 
oraz „Orlątko*, na którego ostatnie czterdzieste 
przedstawienie po raz czierdziesty brakło bile. 
tów. Ze względu na zbliżający się okres szluk 
z udziałem K. Adwentówieza, zarówno „Orlat 
ko“ jak i „Powrót po przedsławieniach tego 
tygodnia rzadko tytko ukazywać się bedą w re. 
pertnarze. 

Z teatru Baqgatala. Dwa dzisiaj widowiska od- 
bedą się w Bagateli. Po południu arctywesołe 
„Magdałenki*, wzbudzające zawsze sałwy okla- 
sków, wieczotem „Nieporównany Orichton*, ite 
teresujący wszystkie stery publiczności dla nie- 
zwykłych swych walorów artystycznych i barw- 
ności wystawy. „Kiki“ Picarda, Ewięcące od dnia 
premiery ogromne tryumty, powtórzoną hędzie 
w poniedziałek i wtorek wieczorem. 

toatru Kowaśsi komunikują: Dziś w niedzielę 
po volędniu „Miłość cygańska”, przepiękna ope- 
retka Lebara, wieczór po raz Almy „Dzaiswczę 
z HMolandyt”, operetka Kalmana, która w obe= 
tnym sezonie osiądnęla rekordowe powodzenie. 
W poniedziałek, wtorek, środę i czwartek „Mi- 
szka magnat“. 

W Czytelni itwwarzyskiej odbedzio się dzis, 
w niedzielę, zebranie towarzyskie członków z u- 
tormaitonym prógramem uriystycznym. Począ- 
tek o godz. B wieczór. 

Qdszyt w Mazeum przemysiowem, W poniedzia- 
iek 7 am. odbędzie cię w miajskiem Muzeuią 
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przemysiowem, ul. Smoleńsk l. 9, odczyt prot. 
Tadeusza Szafrana „Technologia garncarska”, 
cz Ik 

Wieczór Ghopina ze Śliwińskim odbędzie się 
dziś w niedzielę 6 bm. w sali Sokoła w impre- 
zie „Krak. Biura koncertowego E. Bujańska*. 
Na koneert pozostała niewielka iłość biletów 
jest do nabycia przy kasie Sokola od © wieczór. 

Jadwiga Lachowska, znakomita śpiewaczka o sla- 
wie światowej wystąpi u nas po raz ostatni we 
wtorek $ bm. w sali Sokoła. Bilety do nabycia 
u d. Rudnickiego Linia A-B. 

Adam Bəkosz, znakomity tenor polski, jest 
dziś bezsprzeczałe uważanym za najlepszego 
lirycznego tenora polskiego. Ogromne powodze- 
nie swoje zawdzięcza A. Dobosz nieporowna- 
nemu czarowi temoru swego głosu, olśniewają- 
cej grze, mistrzowskiej technice wokalnej, Oraz 
niezwykle inteiigeninej interpretacyi. Pawitnerką 
Dobosza w krakowskim „Wieczorze Operowym*, 
który urządza „krak. Biuro Koncertowe E. Bu- 
jańszi* w niedzielę 13 bm., będzie świetna śpie» 
wączka Halina Leska, świecąca tryumfy na see- 
mach zagranicznych i warszawskiej, 

Druga, ostatnia noc artystów warszawskich od. 
będzie się w Bagateli dzisiaj o godz. 11 w nocy. 
W programie szereg nowych pieśni poważnych 
i aktuainych, wesoiych wierszyków, pikaniuych 
kupletów, satyr i powiedzeń. Po sukcesie wczo- 
rajszym występów artysłów warszawskich i dzi- 
siejsza noc powodzenie ma zapewnione. Bilety 
przy Kasie. 

Wieczór aułozów w Domu artystów (plac św. 
Ducha) wrządea dziś w Medzisdą o godz. 8 wie- 
czorem na dochód sędziwego literata krakowski 
Związek literatów. Współdziałają: Józef Flach, 
Emil Haecker, Edward Leszczyński, Ewa Lu- 
skina, Jan Pietyżycki, Maryam Szyjkowski, An- 
tori Waśkowski i zUtnund Zechenter. 

If Zjazd delegatów miast Małonolski į Śląska 
Cieszynskiego odbędzie się w Krakowie w dn. 
20—22 marca, Program Zjazdu obejmuje: 

Dzień I. nano: 1) Zagajenie — uchwalenie re- 
gulaminu —-. wybór prezydyum Zjazóu. 2) Od- 
czytanie protokółu z ostatniego ziezdu i pism 
nadesłanych. 3) Sprawozdanie z działalności 
Koła za rok 1920, 4) Zagadnienia polityczne i 
gospodarcze państwa w dobie obecnej a miasta. 

Popołudniu: 5) Drożyzna, iej przyczyny i sku- 
tki craz sposoby iej zwalczania. 6) Aprowizacya 
miast, 

Dzień Ti. rano: 7) Rządowy projekt skarbo- 
wosci gminnej dla miast a potrzeby finansowe 
miast, 8) Obecne źródła dcehodów miejskich i 
rozszerzenie ich podstawy prawnych, 9) Organi- 
zacya kredytu komunalnego. 10) Zniesienie prg 
wa propinacyj a nowe oplaty od trunków, 

Fovołudniu: 11) Powszechne ubezpieczenie 
miejskie, 13) Spiawa raieszkeniową, 13) Kefor- 
Ina agrarna a Miasta. 14) Ubezpieczenie praco- 
wników miejskich od ohwrony, 

Dzień Ii], reno: 15) Tymczasowy ustrój admi- 
nistracyjny w Polsce, 1E) Samorząd iniejski w 
Polsce į jego najbliższe zadania į cele. 14) Gdbu- 
doma zniast į ich rozbudowa. 18) Najbliższe za- 
danic miast w dziedzinie służby zdrowia, 

Popołudniu: 19) Opieka rad ubogimi w mäa- 
stach. 20) Interpelucyc j wnłóski, 21) zamknie- 
cie zjazdu. 

Pożar willi „Wanda na Nowej Wsi. Wczoraj 
przy ul. Kazimierza Wielkiego na Nowej Wsi 
wybuchł wielki pożar. Zapałliy się wiązania da- 
chu willi „Wanda”, wiasność dyrektora Syndy- 
katu koszyk wskiego p. Szezenańsuiego. Na miej- 
sce pożaru wezwano straż pożarną, która przy- 
była w sile dwóch plutonów. Akcya była u'ru- 
dniona, gdyż straż pożarną wezwano w chwi i, 
gdy już caiy dach pionął. Mimoto ogień zleka. 
lizowano. Spionął dach i uszkodzone zostaly 
mieszkania na poddaszu. Ogień powsiał od roz- 
grzanej rury piecowej, ktora była wpuszczona 
w zbutwiałe ściany drewniane. Szkoda bardzo 
znaczna. . 

Szczęście w nieszczęściu. Budowniczy Franci- 
szek Neuman, przyjechawszy onegdaj wieczór 
do Krakowa, spostrzegi, że zgubił recepis kole- 
jowy na dwa pakunki, w których znajdowała 
się bieizna ı narzędzia monterskie łącznej war- 
tości 59.000 Mp. Uaa} się więc zaraz do maga- 
zyniera kolejowego, aby zastrzec wydanie pa- 
kunków. Tu jednak z przerażeniem dowiedział 
się, że pakunki przed enwilą podjął jakiś młody 
cziowiek. Wybiegiszy przed dworzec, spostrzegł 
dwóch mężczyzi, niosących jego rzeczy i spo- 
wodował ich- aresztowanie. Byli to Stanisław 
; jan Dreszuerowie. 

Wieszczęśnwy wypadek w rzeźmł mielskiaj, WCczo- 
raj podczas pracy w rzeźm miejskiej 26-letni 
Bauwaru Żedroń upadł tas nięszczęsł w e, ze na- 
bil se na nóż. Wezwany lekarz pogotowia 
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stwierdzil przebicie mięśnia sercowego. Zedro- 
nia przewieziono na klinikę chirurgiczną, gdzie 
dr Glatzel dokonał operacyi, która dała dodatni 
wynik, 

Kradzież w garażu wojskowym. Przed kilku 
dniami donosiliśmy o kradzieży, dokonanej 
w garažu wojskowym w Dąbiu. Jak się infor- 
snujemy, niewinnie posądzono o tę kradzież 
W:adysława Halitefu, Halitef jest niewinny 
i z całą tą sprawą nie ma nic wspólnego. 

Oszust bryłantowy. Aresztowano w Krakowie 
Michała Sobotowskiego lL 28, rzekomo kupca 
z Warszawy, który u kupca Spiry przy ul. Fio- 
ryańskiej L. 12, zastawii dwa bryianty za 20.009 
marek. Okazaio się jednak, że te brylanty są 
fałszywe. Sobotowskiego przytrzymano w chwili, 
gdy mial wyjeżdżać z Krakowa. Przy areszto- 
wanym znaleziono 16.000 Mk. 

Drobne kradzieże. Za usiłowaną kradzież pewnej 
kwoty aresztowała policya 19 letniego Teofila Ko- 
prenia, — Za kradzież zarzutki wartości 8 000 
mk na szkodę krawca Władysiawa Cieślakowskie- 
go aresztowano Janinę Zielińska. 

"906% 

Z POLSKI 
zmarł w Rydze dr. Józef Korzeniowski, były 
kustosz biblioteki Jagiełłońskiej, ostatnio na- 
czelnik wydziału bibliotecznego ministerstwa o- 
światy w Warszawie, z ramienia którego wyde- 
legowany został do Rygi dia współpracy w dziele 
rewindykacyi zrabowanych przez carat zabyt- 

ków i księgozbiorów polskich, 

Zmariy pochodził z rodziny literacko-twór- 
czej. Był wnugiem Józefa Korzeniowskiego, bra- 
łem stryjecznym Józefa Conrada-Korzeniow- 
skiego (czynnego w piśmiennictwie angielskiem). 
Sam był członkiem wielu instytucyj naukowych 
i autorem licznych opracowań i artykułów z za- 
kresu historyi i historyi literatury. 

Stucenci w obronie prof. Bauucina de Gourtenay. 
Na zebraniu towarzystwa bratniej pomocy uniwer- 
syłetu watszawskiego pizyjęto rezolucyę, w której 
zebrani wyrażają głębokie ubolowsnie z powodu 
uniemożliwienia profesorowi Baudoin de Courtenay 
wykładania nadal na uniwersytecie warszawskim 
i oświadczają, że żadne inne względy, jak tyiko 
fachowo-naukowe, decydować winny o prawie 
udzielania nauki. 

wągnienie miionówki. Przy sobotniem ciągnie- 
niu milionówki paała wygrana na numer/24.066, 
zakupiony w Banku kupiectwa polskiego w War- 
sZdwie, 

Połicya przeciw -- fulurysiomi Co policyi do 
futuryzmu? Co jej wogóle do btieratury i sztuki? 
A jednak policya warszawska uważa się za po- 
wołaną wtrącać wszędzie swoje trzy grosze i — 
zamiast łapać bandytów -= robi męczenników zZ 
zuturystów. Oto czytamy w „Bobotniku” war- 
szawskim: 

„Według zapowiedzi afisza w czwartek miał 
się odbyć w sali Towarzystwa Hygienicznege 
wieczór poetycki krakowskiego Klubu futury- 
stów „Katarynka“. Jakież było jednak oburzenie 
zobranej publiczności, gdy po odczytaniu kilku 
niworów, zawiadomiono ją, iż z rozkazu p. Ko- 
m'sarza rządu, wieczór ma być natychmiast 
mrtzerwany, w przeciwnym bowiem razie wszys- 
cy jego czynni uczestnicy zostaną aresztowani. 
Mieliśmy szczęście dojrzeć jeszcze kilkunastu 
fumkeyonaryuszów policyi, którzy przeszediszy 
przez szatnię, udali się do pokoju, w którym 
ztajdowali się poeci. Policyanci byli uzbrojeni 
w karabiny. Jak żywe, stanęty przed oczyma po: 
dobne sytuacye z czasów carskich, Podamy je- 
szcze, że w odczytywanych utworach osoba naj- 
bardziej „lojaina* nie mogliby się dopatrzyć 
czegoś antypsństwowcgo lub obcażającego mo- 
ralność publiczną. Jak się dosviiudujemy, przy- 
czyną przerwania wieczoru poctyckiego był fakt, 
że pani Solska-Grosserowa deklamowala utwory 
futurystów ~- nie w tym porządku, w jakim je 
podal program wieczoru, jak równięż i to, że p. 
Jasieński odczytał swój wiersz „Cafę” —- nie u- 
pieszczony w prosramie. W tym wierszu naj- 
arzżliwszym słowem. jest — dekoltaż. Za takie 
więc „zbrodnie” p. Feliks Yójcieki, referent „o- 
św atowy* (111) przy komisatyacie rządu, wieczór 
poetycki przerwał w iea sposób, iż zwrócił się 
do poetów z żędaniem, by w ciągu pięciu minut 
loral opuścili, inaczej z tegoż lokalu „wyjadą“. 
Paczem p. Wójcicki spisał „protokół“ — j „po- 
rządek zapanował w Warszawie”. 

Wioixie zapasy akistyczne amatorskie odbędą 
sę 6 b m. we Lwowie w sali Sokoła przy ul. 
swnorowicza. Amair iey wziąć udział w 
zacasach, zgłoszą ię u p. Mich Ma Mokrzyńskie- 
co we Lwowie, uł Murorska 28. Dla zwyciąz- 


GEO aE ' £ nigrody. 


Szkoła partyjna 
Poniedziałek 7 lutego: sekr, Jasiński: „Organiza 
_ &a polityczna”, N 
Sroda Y lutego: poseł dr Bobrowski: „Organiza 

cja spółdzielcza”. Ą 
Piątek 11 lutego: sekr. Paszta: „Organizacje 78 


wodowe*. 
Skiadki 


Na plebiscyt; Lasek Andrzej, Stryszów 500 mó: 
jako zadośćuczynienie za niesłuszne podejrzeDić: 


Stowarzyszenia i zgromadzenia 


Walne zgromadzenie grupy Krawczyń odbędzie 
się dnia 6 marca o godz. 3 popołudniu w sali Ze: 
Stow. Robot, uł. Dunajewskiego 5, Il p. Z porze 
dniem dziennym: 1) Sprawozdanie z działalnoś! 
i kasowe. 2) Wybory nowego zarządu. 3) Walo 
i interpelacye. O liczne i punktualne przyby 
uprasza Zarząd. 

Zarząd Związku pracowników handlowyca WI 
z komusyą rewizyjną i sądem polubownym odbęda 
posiedzenie w niedzielę 6 marca o 10 pized z 
przy ul. Dunajewskiego 5, ll p. Wzywa się WSZY 
kich członkow do bezwzgiędnego przybycia. 

brezycyum Związku pracowników nanalowye* 

Zgromadzenie esSzynisiów i palaczy odbędze 
się w niedzieię 6 marca o godz, 11 w Domu F_ 
boiniezym w Podgórzu /plac Serkowskiego): 
Porządek dziemuy: l) wybór sekretarza okr% 
wego, 2) wybór komisyi kontrolującej, 3) podnie” 
szenie wkładek na pokrycie szkretarza, 4) vavi 
sti, 5) uchwalenie memoryału z żądaniami | 
Związku przemysłowców w Krakowie, J anikOW 
Sk] Piotr, prz: wudłnic.ący. g 

iBaczność kaflarze krakowscy! W dniu 8 mar 
o godz. 5 pop. w sali przy ul. Dunajewskiego i 
H p. odbędzie się Walne zgromadzenie wszy$ l 
robotnikow zajętych w zawodzie kaflarskim. 

K. Ziemski 

Zgromadzenie malarzy, pokostników, lakierni pe 
itp. zawodów, odbędzie się w piątek 11 A 
o godzinie 6 wieczór w sali przy ul. Dunajewsk 
go 5, ll p. Sprawy bardzo ważne. O liczne i PU 
ktualne przybycie, uprasza Zarząla 

Baczność murasze i pomocnicy budowlani w 
kowia, W niedzielę 13 marca o godzinie Y odzie 
przedpoł. pizy ul. Dunajewskiego 5, Il p. odbę p 
się roczne Walne zgiomadzenie) z następują, 
porządkiem dziennym: 1) Zagajenie. 2) Odczy 
nie protokółu z poprzedniego Walnego zg! b) 
dzenia. 3) Sprawozdanie Zarządu, a) kasowe , 
komisyi kontrolującej, c) udzielenie absoluio!) or 
4), Wybór Zarządu i komisyi kontrolującej. 9 py” 
gamizacya. 6) Wnioski. O bezwarunkowe prz” 
cie wszystkich uprasza Zarz głośi 

Osc:yt w Bomu robotniczym w Podgórzu wy% „3 
we wtotek 8 marca o 7 wieczór tow. Wojna" wo 
temat „Społdzielnie jako środek walki o wy” 
lenie kłasy robotniczej”. 


Już nadeszły! 


Nowe ameiytaętie mazyny co pis 


śwłatowej sławy marki: 


model 10 
do firmy: 


KURS HANDLOWY trof, NYGZŹ 
rząd. upow. z prawem wydawania EO od ay jeż 
Jemie 5 godzi 7 , rzedniiojów 

i Rysa Śr pha ES, biura pusto 
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„NAPRZÓD* 


Postępy w rokowaniach w Rydze 


(Telefonem od korespondenta „Naprzodu*) 

Z : Warszawa, 5 marca. 
rajz aei donoszą pod datą 4 bm.: Na wczo- 
Czyłą prapy: dzeniu komisya redakcyjna zakoń- 
jowana, an aa połową artykułów traktatu poka- 
lony ta cst yxuły te obejmują 9 działów. Usta- 

Dotad „połowy traktatu oddano do druku. 

So „3 obradowali przewodniczący obu 
burgers Z udziatem wiceministra handlu Strass- 
dam Polaki, uregulowaniem długów Rosyl wzglę- 

a Popo „c orozumienia jeszcze nie osiągnięto. 
tyjnej b k mowem posiedzeniu komisyi redak- 
ską, y'a Sprawa opcyi. Nad propozycyą pol- 

optanci polscy mogli wywieźć cały 


swój majątek, powstał spór, albowiem bolsze- 
wicy. żądają ograniczeń. Wobec słanowczej po- 
stawy delegacyi polskiej Rosyanie prosili o dzień 
zwłoki, aby porozumieć się ze swoją delegacya 
i przedłożyć propozycye. Na wieczornem posie- 
dzeniu omawiano przekazanie Polsce mienia pań- 
stwowega i zdecydowano, że wszystkie majątki 
carskie w granicach obecnego państwa polskie- 
go oraz majoraty przechodzą na własność rządu 
polskiego. Jednocześnie przelano na rzecz rządu 
polskiego wszelkie zaległe podatki, należne rzą- 
dowi rosyjskiemu od obywateli palskich. soraz 
należytości hipoteczne. 


Liga narodów o Wileńszczyźnie 


Telefonem od korespondenta „Naprzodu*) 

Z Ą Warszawa, 5 marca. 
niu u ża donoszą, że na ostatniem posiedze- 
Świądez ? igi narodów prezydent da Cunlia o- 
Ligi > » że w sprawie Wileńszczyzny Rada 
bozpośreg 5" zaproponowała przeprowadzenie 
egidą eż rokowań między Polską a Litwą pod 

8! narodów, celem uniknięcia nowej 


(Telefonem od korespondenta „Naprzodu”) 
Dymisy K Warszawa, 5 marca. 
isang 0 stra pracy Pepłowskiego została 
Cam; =a razio p. Pepłowski kieruje jeszcze 
stępcy, ministerstwa do zamianowania na- 


A (PAT). Warszawa, 5 marca. 
„Monitora zamieszcza pismo Naczelnika pań- 
ħlanig z P: Prezydenta ministrów Witosa o zwol- 
Popłowskią eedu ministra pracy i opieki społacznaj 
do tępoż 3% Oraz pismo Naczelnika państwa 

ministra o zwolnienie go z urzędu. 


Przyjęcie dymisyi ministra Pep! 


zwłoki w uregulowaniu tej sprawy. Mimo tak 
długiej zwłoki cel zasadniczy był już osiągnięty, 
a należy to zawdzięczać naczelnikowi komisyi 
kontrolującej z ramienia Ligi narodów. Rada 
Ligi narodów oczeku,e na wynik rokowań bez- 
pośrednich między Polską a Litwą. Rokowaniom 
tym przewodniczy Hymans. 


y 


m 
owskiego 
(PAT). Warszawa, 5 marca. 

Klub sejmowy Narodowej Partyi Robotniczej 
na posiedzeniu z dnia 4 marca powziął nastę- 
pującą uchwałę: 

1) Klub Narodowej Partyi robotniczej zgło- 
szoną klubowi prośbę ministra Pepłowskiego 
o dymisyę przyimuje do wiadomości; 

2) Klub Narodowej Partyi Robotnicze, wyraża 
koledze Pepiowskiemu, ustępu 4cemu ze stano- 
wiska ministra pracy, gorące podziękowanie za 
poniesione trudy, oraz uznanie za pracę dla do- 
bra klasy pracującej. 


ed plebiscytem górnośląskim 


N MTeletonem od korespondenta „Naprzodu*) 
Warszawa, 5 marca 

paa tioya międzysojusznicza w Opolu ogłosiła 
Ch pz co do głosowania emigrantów. Według 
Górny tepisów emigranci, którzy przybywają na 
Bosowa ni zaopatrzeni w przepustkę i kartki 
8, muszą stawić się od 1 marca na po- 

legię, ACH granicznych, gdzie stemplowane będą 
8 i wręczane karty żywności. Od 8 go 
pozy stkie pociągi przybywające na Górny 
RUD legąć będą kontroll na staoyach grani- 
h iraak” podróżni nie posiadają broni oraz ta- 
Wol Ów, jak kastety lub pałki gumowe. Nie 


to 
teny też będzie przywozić napoi alkoholi- 


Hasło pogotowia górnośląskiego 


i Wskie Tow. obrony kresów zachodnich 
sie > żyją plebiscytowy na Małopolskę zwraca 
Władz naj © apelem do wszystkich bez wyjątku 
owych ałopolskich, lokalnych komitetów plebiscy- 
y towarzystw oświatoworkulturalnych, do 


wszystkich wreszcie ludzi dobrej woli, którym po- 
wrót Górnego Śląska na sercu leży, ażeby 

1) dołożyli wszystkich sił, wpływów i zabiegów 
w kierunku dopilnowania najściśłejszego naszych 
małopolskich Górnoślązaków, uprawnionych do 
głosowania, do niezawodnego wyjazdu na Sląsk 
Górny. 

2) Ażeby urzędy, przedsiębiorstwa, warsztaty, 
fabryki czy kopalnie poczuwały się do obowiązku 
udzielania tym osobom pełnych płatnych urlopów 
na cały okres plebiscytowy, licząc od 17 do 23 
bm. dla zachodniej Małopolski po linię Sanu. 

3) Ażeby rodziny małopolskich emigrantów, 
którzy wyjadą na plebiscyt, były otoczone podczas 
nieobecności ich matek i ojców najtroskliwszą 
opieką moralną i materyalną. 

Poczuwając się do wypełnienia tych wszystkich 
powinności, okażemy w  najwłaściwszej formie 
z naszej strony, my, którym bezpośrednio nie da- 
nem jest uczestniczyć w tej bezkrwawej walce, 
naszą wrażliwość na punkcie sprawy górnoślą” 
skiej, 


. Po ultimatum ententy 


towo kontrpropozycya niernitca.e 
3 (PAT). Londyn, 5 marca. 
at enniki donoszą, že delegacya niemiecka 
bita do jast po powrocie z konferencyi przystą- 
Daily N, pracowania nowych kontrpropozy tyj. 
Swa „„ Sws“ donosi, że zarządzenia przymu- 
peida Postawione przez koalicyę, natychmiast 
Są Nis Życie, jeżeli w poniedziałek nie przed- 
wiag. CY zupełnie nowych kontrpropozycyj. 
Nięckię nie dra Simonsa, że propozycye nie- 
Aslag stały źle zrozumiane, pozwala się do- 
Bracowa ż bropozycye pońiedziałkowe będą wy- 
ne na nowej podstawie. 
Delega , (PAT) Londyn, 4 marca. 
iadczo niemiecka zastanawiała się nad 
ay z i, nlem angielskiego premiera. W zwią- 
Czynił zz słychać, że rząd niemiecki będzie 
Szeikie możliwe starania, by uniknąć 


Owoce podróży Sapiehy 
do Bukaresztu 


twa sady (PAT). Wydział prasowy minister- 
- Wlazdę W zagranicznych komunikuje: Przed 
Ą m ministra spraw zagranicznych Sapiehy 


wejścia w życie zarządzeń przymusowych. Osta- 
tecznie miano postanowić, że dr Simons w po- 
niedziałek przedłoży konierencyi nowe propo- 
zycye. 
Stosunki dyplomatyczne nie zostaną zerwane 
(PAT). Praga, 3 marca. 
„Prager Tgblt.* donosi z Londyau, że o ile 
wojenne zarządzenia zapowiedziane przez koali- 
cyę przeciw Niemcom zostaną uskutecznione, 
stosunki dyplomatyczne między Niemcami a 
państwami koalicyjnemi nie będą przerwane. 
Berlin nie bgdzie zajęty 
(PAT). Praga, 5 marca. 
Dzienniki donoszą z Londynu, że jeżeli Niemcy 
odrzucą ultimatum koalicyi, lo tylko nastąpi 
wkroczenie do Duisburga i Ruhrortu, natomiast 
o marszu na Berin w Londynie nie myślą. 


Juman — sm 
szmer 


| mm 1. M AM" RMK 
SIDRA KAIR . 


z Bukaresztu zostai ogłoszony następujący ko: 
munikat oficyalny: Podczas bytności ks. Sa- 
pieny w Bukareszcie ministrowie spraw zagra- 
nicznych Rumunii i Polski na kiiku konferen- 
cyach wspólnych porczuaień się wszecistrona e 
co do sytuscyi politycznej Obu «rajow, Z zalo- 
woleniem wyjaśnili sopie wzajemnie, Że są najs 


3 


r. soomaa e zamra nan 


zuzeľnalej zgodni ca do cełów polityki obu państw, 
po.egajacych na utrzymaniu tak drogo zdaby- 
tego poko,u 1 środków najodpowieaniejszych 
dla zapewnienia powodzenia tejże polityki. Ko- 
munikat ten wydany w dniu 3 marca podpisali 
ministrowie Take Jonescu i Sapieha. 
3 na TEE ot 
Rokowania polska-gdańskie 
Warszawa, (Tel. wł. „Naprzodu*). Posiedzenia 
komisyi polsko-gdańskiej dla przygotowania u~ 
kladów pomiędzy Polską a Gaańskiem tączą się 
w szybkiem tempie częściowo w Warszawie, 
częściowo w Gdańsku. Poważnych różnie niema, 
wobec czego prada postępuje szybko. O termi- 
nie zakończenia rokowań niema wiadomości, 
—oQ 


Rawoalucya antykolszewicka 
w Rosyi 

Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Z Moskwy 
donoszą, że wydaleni zostali członkowie misyi 
łotewskiej za to, że podali za granicę wiadomo» 
ści o rozruchach. 

Ryga, (Tel. wł. „Naprzodu*). Rząd sowiecki 
wydał rozkaz, że każdy, kto zostanie przyłapa- 
ny z bronią w ręku, o ile się okaże, że nie jest 
w służbie, zostanie rozstrzełany bez sądu. 

Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Z Berlina 
donoszą: Według wiadomości z Petersburga, o- 
głoszone w całym petersburskim okręgu stań 
oblężenia. W rozmaitych miejscowościach Rosyi 
wzmagają się rozruchy. 

Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Z Helsing- 
forsu donoszą: Dnia 1 bm. z Kronsztądu w stro- 
nę Petersburga wyruszyły krążownik i torpedo- 
wiec, którym torował drogę łamacz lodów „Jer- 
mak“. Na dwa kilometry od Petersburga krążo- 
wnik dał cztery strzały w kierunku m':asta, po- 
czem statki odjechaiy do Kronsziadu. Jeden 
z pocisków padł w śródmieście, 

Warszawa, (Tel. wł. „Naprzodu*). Z Helsing- 
forsu donoszą: Według wiadomości z Wyborga, 
żołnierze kiłku puików tamtejszych wymordo- 
wali ezerwonych oficerów, oszczędzając ofice- 
rów byłej armii carskiej. 

Praga. (PAT) Czeskie biuro prasowe donosi: 
„Rosta* ogłasza odezwę do robotników rosyj- 
skich, nawołującą, aby się mie dali uwieść re- 
wąlucyonistom kronsztadzkim, na których czele. 
stoi były carski generał Kozłowski. W odezwie 
powiedziano, że rewolucya w Rosyi została wy- 
wołana przez koła francuskie i że rozkaz do jej 
wybuchu przyszedł z Paryża. Rząd sowiecki 
jest zdecydowany stłumić powsiania i gen. Ko- 
ziowskiego strasić tak samo jak Koiczaka. 

„Rus. Union“ donosi, że w czasie krwawych 
walk w Petarshurgu członkowie studenckich or- 
ganizacyi komunistycznych walczyli przeciw po- 
wstańcom, przyczem posługiwali się nahajkami, 
Kilkunastu studentów zabiły rewoltujące kobie- 
ty rosyjskie. Dalej donosi „Riss. Union“, że 
w obecnej rewolucyi ujawniły się hasła anty- 
semickie. 

Praga. (PAT) Dzienniki czeskie donoszą z Re- 
wla, iż powstanie robotników przeciw sowietom 
rwa dalej. Rządowi nie udało się dotąd stłumić 
niepokojów. Rozruchy te jednak nie posiadaty do 
iej pory takiego charakteru, który zagrażąłby 
istnieniu rządu sowieckiego, wobec tego trudno 
przypuszczać, aby system sowiecki upadł w naj- 
bliższym czasie, Ubiegłej soboty przybyli do Pa- 
tersburga Lenin i Zinawiew i spowodowali nowię- 
kszenie przydziału żywności. 


Krasin znowu w Londynie 


Londyn. (PAT). Przybył lu Krasin, który wy- 
raził nadzieję, że traktat handlowy angielsko- 
rosyjski w najbliższym czasie dojdzie do skutku, 
Krasin oświadczył również, że nic nie wie o 
rzekomej rewolucyi w Moskwie i o ucieczce 
Lenina. 


ESA. Z m LEK TEE 


Stewarzyszenia spożywcze pracowników kolejowych 
w Szszakowy 
zwołuje na dzień 9 marca 1921 r. w lokalu p. Folgi 


J t BE LET F. ayana 
iH. Zwyczajne Walne Zgromadzeńie 
7 z nasitępu geym porządkiem dziennym: 
1. Qdczytanie prutokoiu z osłatniego Zgrom..dzenia. 
Sprawozdanie Zarządu i Rady nadzorczej. 
. iapytania i wnioski. A 
, Uzupełniający wybór Zarządu i Rady nadzorczej. 
. Podwyższćnie udziałów. 
„ Zmiana statulu. 
Bez względu na ilość zgromadzonych ezlonków, zro 
madzenie odbędzie się punkiualnie o godzinie 17-tej, 
Za Zarząd! Za Radę nadzorezą: 
Gqstarutosmi. Aoli 


C ARS 
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erste PYSZCZKA ZZ ETZ EAZA RC ED 


Przegląd gospodarczy 


bee kapiłaży do Polski 

Warszawski „Kuryer Polski“ donosi: 

„Apel p, Steczkowskiego zwrócony do kapita- 
łu zagranicznego, zachęcający go do współpracy 
nad odrodzeniem gospodawczem Polski, wywołał 
żywe echo w Szwajcaryi. Jak słyszymy, w 
dniach najbliższych przybyć mają do Warsza- 
wy przedstawiciele dwóch poważnych, świato- 
wej sławy przedsiębiorstw przemyslowych, ja- 
ko delegaci przemysłowego świata szwajcar- 
skiego dla zbadania warunków i porozumienia 
się w kiwestyj ewentualnego przeniesienia w ca- 
tości lub części zakładów przemysłowych do 
Polski, 

Żywe zainteresowanie wzbudziła ta sprawa, 
zwłaszcza w Szwajcarwyi romańskiej, gdzie kry 
zys ekonomiczny daje gię mocniej odczuwać, — 
I tak „Association des industries vaudojses", w 
porozumieniu z vaudeńską Izbą handlową wy- 
stosowiała cyrkulawz do najpoważniejszych fa- 
bryk w sprawie zaagażowania kapitałów szavaj- 
carskich 'w przemyśle polskim. 

W Sswajcaryi niemieckiej kwestyą tą zajęła 
się „Societe Suisse des Constructions dieis Ma- 
chines“, rozsyłając również komunikat na ten 
sam tamat", 


Sped bydła. Na targ od 26 lutego do 4 marca b. r. 
spędzono bydła rogatego 611, cieląt 968, owiec 15, 
nierogacizny 1158, razem 2752 zwierząt. Płacono 
za i cetnar metr. żywej wagi: buhaje od 6200 do 
11.000 Mk, woły od 8400 do 12.500 Mk, krowy 
pd 7100 do 12.000 Mk, jałownik od 6100 do 14.000 
Mk, cielęta od 7000 do 11.000 Mk, nierogaciznę 
16.000 do 18.700 Mk, nierogaciznę bitej wagi 
pd 18.600 do 24.000. 

Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano: 
na konsumcyę miejscową 2711 sztuk, na kon- 
sumcyę innych gmin kraju 41 sztuk. Ceny po- 


Wielka fabryka w pobliżu ; 
Krakowa poszukuje F 


siły biurowej'i 
ze znajomością stenografii, ję- 
zyka polskiego i niemieckiego. 
Aprowizacya zapewniona. — 
Zgłoszenia pod „Słła hłurowa* 
do działu inseratowego „Na- 
przodu Kraków, Grodzka 13. 


ZĘBY sztuczne 


aawet połamane, platynę, zło- 
to i srebro 
kupuje T. Czyński 
Kraków, Zyblikiewicza 15, 
pbficyna II. p. na prawo. Za 
ząb płacę najwyższe ceny. — 
Zamiejscowi mogą załatwiać 
pocztą. 


[JOKUMENTA WOJSKOWE ; 


Wózkidziecięce 
poleca najtaniej 
skład i pracownia wózków 


i. BOTWINA 
Kraków, ul. Fioryańska 30 | 
(Tamże przyjmuje się wózki 
do naprawy, oraz są do 
nabycia gumy do kółek 
w nejlenazyin gatunku. 
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biono dnia 28 lutego na 
aazwisko Niemczyk Franci- 
szek, Fabryka maszyn rolni- 

czych w Oświęcimiu. 
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NAPRZÓD 


wyższe obliczono bez opłaty akcyzowej. W po~“ 
równaniu ze spędami w przeszłym tygodniu 
było więcej 135 cieląt, 10 baranów i 320 świń, 
zaś 79 sztuk byuła więcej, czyli 394 sztuk 
więcej. 


REPERTUAR 


Teatr im. Jui Słowackiego 
Niedziela: popoł.: „Teatr cud. Sługą dwóch pa- 
nów“; wieczorem: „Powrót, 
Poniedziałek: „Orlątko*. 
Teatr „Bagatela“ 


Niedziela: Popołudniu „Magdalenki* —— wie- 
czorem „Niezrówinany Cricbion* — o 11-tej 
noc artystów wersz, & 


Poniedziałek: „Kiki“, 
Wtorek: „Kiki“. 
Teatr powszechny ` 
Niedziela popol.: „Major ułanów”, 
„Romeo i Julia“. . 
Poniedziałek: Koncert organizacyi Skautów na 
rzecz plebiscytu. 


Operetka w Nowościach 
Niedziela popoł.: „Miłość cygańska", wieczorem : 
„Dziewczę z Holandyi*, 
Poniedziałek: „Miszka magnat*, 


Wykłady w Domu artystów (plac św, Ducha) 
w zarządzie krakowskiego Gwiązku literatów 
Początek o godz, 8 wieczór, 

Niedziela: Na dochód sędziwego literata „Wie- 
czór autorów“ ze współudziaiem J. Flacha, E. 
Haeckera, E. Leszczyńskiego, E. Łuskiny, J. 
Pietrzyckiego, M, Szyjkowskiego, A, Waśkow- 
skiego i E. Zechentera, 

WWiorek; Józef Fiach: „Śladem sławnych ro- 
mansów', cz. XII: Powieści Zoli. 

Środa: Konrad Winkler: „Kierunek mistyczny 
w Sztuce dni ostatnich“, cz, II 


wieczorem: 


= mma 


Bie zwłekać z zakupnem I 
Nadeszły w nalej ga- 
unku 


Se 
| 


ŚLE 


K Wyłączne z 


w kilku fasonach po 3900 Mk, 

pantofelki gemzowe w ró- 

żnych fasonach po Mk 2600, 
29/5 i wyżej. 

Poleca się 


również BUCI Ki 


czarne, białe, wiśniowe, bor- 
do, cieliste, bronzowe, popie- 
late, kawowe itp. Znana soli- 
„dna firma GBŁEŁI BAARI, 
| Kraków, Starowiślna 6. | 


| Potrzebne | — 


zdolne panny do krawieczy- 
izny damskiej oraz specyali- 
istki do żakietów i płaszczy. 
Zgłoszenia: Plac Dominikań- 


Ważne dla Spółdzielni i Kupców! 
z 


związex Ekonomiczny | 
kólek rolniczych w Krakowie 


Ceny konkurencyjne. Towar gotowy zaraz do wysyłki z mag®” 

zynów w Gdańsku lub w Krakowie, Warunki na przesyłki wś” 

gonowe podaje Ekspozytura Związku w Gdańsku, Kohlen- 
markt 7, na mniejsze ilości Centrala w Krakowie. 


p maiae ADA O A PO A a EN 


Kollegium wykładów naukowych (Rynek SŁÓW? 

Linia A—B L. 39) R 

Poniedziałek: dyr. Muzeum nar. dr Feliks Kope”? 
Artur Grottger (z obrazami świetlnymi). 


Odczyty w Muzemn przemysłowem ít 
Baranieckiego: a0: 
Poniedziałek, 7 marca: Prof, Tadeus: sat 
Technologia garncarska. Część I. 
Środa, 9 marca: Prof, Tadeusz Szafra 
nologia garncarska, Część II, 
Zjadnoczenie kałteligetcyi pracującej ) 
(Czytelnia Robotnicza, Dunajewski:go 5, IL. Pi 
Początek o godzinie 7 wieczór ai 
Wtorek 8 marca: red. E. Haecker: „Zagadn! j 
organizacji pracy w dobie dzisiejszej *+ 


n: Tech 


Ważne P. T. Rolnig! 


Z powodu trudności z braku 


wagonów 


przewozowych ora 


Gary SPLE Romę 


pod zasiewy wiosenne i jesienne z braku inn | 
nawozów, by takowe na czasie otrzymać, vo 
KAINIT, SOLE POTASOWE wysoko procenton 
GIPS nawozowy, bardzo skuteczny nawóz, ^4 
jący się pod wszystkie uprawy i do każdej giay 
Dostarcza tylko całowagonowe posyiki każdego 8 | 
tunku 


mąteryały budowłane: 


wapno, cement, gips murarski i sztukaterski, o 


" chówka asbestowa „ASBIT* i t. p., wszystko t 
j w ładunkach całowagonowych 


KONICZYNĘ CZERWONĄ, TYMOTKE 
I INNE NASIONA CZĘŚCIOWO. 


z szybką dostawą poleca firma protokółowanś Í 


E JAN BODUCH i 


LJ 
| najwyższy czas zamawiać obecnie 


Hurtowna sprzedaż oraz skład nasion i nawo? 
E sztucznych, Żywiec, Rynek 22, obok kościoła faf* 


katu śledzi 
otrzymał 


ui. Wisina 8, 


posiadający swe sklepy i magazyny tekstylne w Podgórzu 
przy ul. Nadwiślańskiej L. 12, jakoteż nowo założona Szatnie 
przy ul, Szczepańskiej L. 3 


poleca hurtowo i detalicznie 
towary wełniane i bawełniane na ubrania męskie i kostyumy 


damskie, cajgi, płótna białe na bieliznę, płócienka kolorowe, 

zefiry, drelichy, chustki duże na głowę, koce gotowe, ubra- 

nia meskie i żakiety damskie, oraz obuwie męskie, damskie, 
chłopięce i dziecinne. 


Sprzedaż tak hurtowna jak i cząstkowa odbywa się: 


a) w Zakładzie w Podgórzu w dnie powszednie od godz. 8—12 przed 
południem i od godz. 3—6 popol, zaś w soboty od godz. 8—2 popol. 

b) w Szatni przy ul. Szczepańskiej codziennie od godz. 9—1 w południe 
i od godz. 3—6 popołudniu. 
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Towarzystwo Zjednoczonych Krawców w Krakowie 


przy ul. Zielonej £Ł. 17 


MMMMACN | 
| 
| 


d Zdalne spódniczarki 
c | przyjmie zarzz 
| 


| poleca wielki wybor obuwńi AZ: 
J zpiermszorzędhych PALCA kezjonr ZBGTANCZNYH ŻE a 


Hojtasz i Wołkowicz! Wszyscy odbiorcy spirytusu z powiatów omil 
isko, Brzozów, Cieszanów, Dąbrowa, D? „ow? 
Gorlice, Grybów, Jarosław, Jasło, Kolbusi 
Krosno, Limanowa, Lisko, Łańcut, Mieleć; "uzo: 
$ | Targ, Nowy Sacz, Nisko, Pilzno, PrzemyŚ” mar- 


worsk, Ropczyce, Rzeszów, Sanok, Strzyżć ye 


Kraków, Podwale 5. 


a AA 


nobrzeg i Tarnów, którzy otrzymywali 


podejmuje się wszelkich dostaw w zakres krawiectwa wchodzących, jakoto: 
Mundurów dla śrmil, Policyi państwowej, Kolei, Poczty, służby bankowej i prywatnej, ubrań robo“ 
tniczych dla zakładów górniczych i t. d., jak również sukien dla duchowieństwa, oraz przyjiauje wszelkie 
zamówienia prywatne z materyałów powierzonych jakoteż i z własnych od najskromniejszych do najwykwinit- 
niejszych. s ] 
Towarzystwo zatrudnia najlepsze siły robocze, czem daje rękojmię pierwszorzędnego solidnego i punktualnego 
" wykonania po cenach nader przystępnych. 
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Redaktor naczelny: Hmi] Haecker. 
Nakładem Ludowej Śpółki Wydawniczej „Naprzód“ w Krakowie. 


Redaktor odpowiedzialny: £ E 13 
Czcienkami Drukarni Ludowej w Krakowie, Dunajewskiego 9 (tel. 


pe 
eg0 
czas swój przydział spirytusu rektyfikowa zg, 
i denaturowanego w Reprezentacyi Ži kowie: 
nego Przemysłu Spirytusowego w Kra się 9 
winni od marca 1921 począwszy zgłaszać Inego 
swój przydział pisemiua wprost do Centra eg0 


biura Zjednoczonego Przemysłu Spirytus 


| we Lwowie, ul. Kościuszki 7. 


